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Wychodzi w Krakowie E 
odziennie o godzinie 8!/, rano, wyjąwszy Poniedziałki i dni 
uastępujące po świętach. 
Cena: 
W KRAKOWIE miesięczna 6 złp. — kwartalna 15 złp. 
W KRAJU kwartalna razem z przesyłką pocztową 5 złr. m. k. 
Przedpłata 
Przyjmuje się w księgarni Józera CZECHA przy Głównym 
b; Rynku N. 458. 
ieniądze przesyłają się franco pocztą wprost do BIÓRA 
EXPEDYCYł CZASU wyraziwszy na kopercie „prenumera- 
"cyjne pieniądze“. 


Kraków 14 Maja — Niedziela, 


ZAS 


Kraków 13 maja. 
Przegląd politycznego i sądowego podziału 
kręgu rządowego Lwowskiego. 
d (Ciąg dalszy.) 
: Obwód Przemyślski. 
Sąd 1ć6j instancyi. Sąd obwodowy w Przemyślu. 
Siedziba władz powiatowych: 
26,085 mieszk. 


1) Sądowa Wisznia 5,2 pow. 

Gminy: Sądowa Wisznia (miasto) Bortiatyn, Księży 

Most, Zagrody, Arlamowska Wola, Chorosznica z No- 

Wosielicą, Czyżowice, Dmitrowice, Łoś, Dołhomo- 

sCiska, Doliniany z Popielami i Komorowszczyzną, 
obrzany z Patiatyczami, Dydistycze, Jaremków, 

Kulmatycze, Milatyn z Barem, Makuniów, Michale- 

de, Wolczuchy, Milczyce, Mokszany małe, Mo- 
Szany wielkie, Chołodówka, Kocierzyn, Niklowice, 

g,zechowiee, Podliski, Wisienka, Mystyce, Sanniki, 

g.szerowice , Krolin, Piaski, Tuligłowy, Zarzece, 
tójańce, Słebasz, Słomianka, Twierdza, Wojko- 
ZC, Zawadów, Wołostków, Wołczyszczowice. 

Ñi ) Nizankowice 6,3 pow. 26,370 mieszk, Gminy: 
'zankowice (targ) z Wyhobodem, Armanice, Be- 
*adowice, Kłokowice, Solca, Bryl'ńce, Cyków, Jaks- 

la ee, Krowniki u Kolaszą i Bakończycami, Ne- 

"rybka, Pikulice, Popowice, Siedliska, Bolazowice 

à olanówką, Borszowice, Rybło, Grochowce, Knia- 
1€%, Koniuchy, Wituszyńce, Hermanowice, Malko- 
ice, Horysławice, Hruszatyce, Bojowice, Byków, 
dn vier, Chraplice, Huszaków (targ), Nowosioł- 

ki, Pieszowicc, Radochońce, Tyszkowice, Jordanów- 

ta Darowice, Fredopol (targ), Koniusza, Kormanice, 

Kupiatycze, Młodowice, Łuczyce, Lutków pod Hu- 
takowem, Boratycze, Drozdowice, Gdeszyce, Niży- 

ą4xowice, Stroniowice, Zrotowice, Podmojsce, 

wice (targ), Satkowice z Władopolem, Ro- 


emea 


a 
ie taro 
w wice z Stanisławczykicm, Sielec, Sierakośce, 
wip Unice, Zabłotce pod Nizankowicami, Ziłotko- 
„3 | Tana 9,0 pow. 26,463 m. Gminy: Sie- 
i We, EE Cieplice, Dobcza, Dobra, 
rosen Dybków, Krasnė, Majdan, Rudka, Sło- 
oda, Wylewa, C:tula, Kruhel Pawłosiowski, Ru- 
dawa, Setna, Pełkinie z Kruhelem, Czerce z Czer- 
Wéi Wolą, Leżachów, Manasterz, Mskowisko, Mo- 

CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTYCZNA. 
JAWNE STOSUNKI KORONY POLSKIEJ 


ce 
nią 
D 
d 
ZE. RRC SG W AĄ o 
p Dzieło księdza Judy Krusińskiego Jezuity, misyonarza 
r Persyj, wydane we Lwowie w drukarni XX. Jezuitów 
w 1734, opisujące poselstwo Durri Effendego, wysłanego 
a ku 1720 od Sułtana tureckiego Achmeta III. do Sza- 
ją perskiego Hussejna, osobny zawiera ustęp o wpły- 
u Polski na misye w Persyi. Przedmiot ten za nadto 
Na u nas znany, godny jest zastanowienia naszego, 
Toto pozwalamy sobie wyciągi z tego ustępu do publi- 
hój podać wiadomości. z se 
ąierwsi którzy pod opieką królów polskich szczęśliwie 
Gre swe w Persyi rozpoczęli, byli bosi (to jest refor- 
| l 


w 
wyni przez Ś, Teresę) Karmelici z Włoch. Osiedli oni 
| By „pahanie czyli w Aspahamie, gdzie też założyli kla- 
Jr, Ksiądz Krusiński przeglądał roczniki tego klasztoru, 
Wich czerpał wiadomości, które podaje. Trzech Kar- 
| Ke ée. jeden Włoch a dwóch Hiszpanów, od Ojca S. 
b Mensa VII. do Persyi wyprawionych, przybyło do Kra- 
ND Stąd udali się do Moskwy, lecz wojenne zaburze- 
ni, zmusiły ich wracać do Warszawy. Tymczasem umarł 
da tylko Papież Klemens VI, ale i następca jego Le- 
lg, Potrzeba więc było nowych listów papieskich i 
wy, Pë breve, na które długo ci Karmelici w Polsce 
zajozekiwaji, Korzystając z tego czasu założyli dwa kle- 
Wha jeden w Krakowie, drugi we Lwowie. Podówczas 
buj. (18 Polacy zajęli miasto Moskwę, przeto ci księża o- 
itap ceni pismami królewskiemi udali się do Moskwy, a 
du, Ad na Astrachan do Persyi, gdzie przybywszy wszę- 
zaszczytnie byli przyjmowani, 
„ Aspahamu uroczyście wjeżdźali. 


Szach wysłał na- 


_ o ` 
pm RK 


łodycz, Nielipkowice, Piwoda, Szumsko , Wola Bu- 
chowska, Wola Pełkińska, Wolą Byszkowa, Więzo- 
wnica, Wierzbna, Piskorowice, Surmaczówka, Zu- 
radawa. 

4) Radymno 6,2 pow. 26,551, Gminy: Radymno 
(targ), Ciemierzowice, Dmitrowice, Dobkowice, Dro- 
hojów , Dunkowice , Michałówka, Hnatkowice, Ka- 
szyce, Łazy z Moszczanami, Ludków Lewicki, Mal- 
kowice, Nakło, Ostrów pod Radymnem, Skołoszów, 
Stubienko, Stubno, Barycz, Busowce z Chałupkami, 
Grabowiec, Ninowice, Skład solny, Sośnica, Swięte, 
Zadąbrowie, Trojczyce, Tapin, Bobrówka, Czerniaw- 
ka, Korzenica z Zagrodami, Laszki z Charatynami, 
Miękisz stary, Miękisz nowy, Nową Groble, Truchla, 
Wieslin z Dreszyną, Wysocko, Zaleska Wola, Za- 
błotce, Zamiechów, Ziamojsce, 

5) Krakowiec 7,8 pow. 37,250 mieszk. Gminy: 


Rok 1854, 


Przyjmują się 
OGŁOSZENIA, ROZPRAWY, ODEZWY wszelkiego rodzaju. 
DONIESIENIA literackie , księgarskie , handlowe, przemysłowe 
rolnicze itp. 
UWIADOMIENIA tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. 
Za opłatą 

od wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 grp. 
następne po 3 grosze — z dopłatą po 10 krajcarów za każdą 


publikacyą na stępel rządowy. 
List d 
niefrankowane nieprzyjmują się, wyjąwszy od stałych lub zna- 


nych korespondentów. 
Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy. 


niuszki nanowskie , Krukienice (targ) Bochowice, 
Czyszki, Kornice, Krysowice, Pakość, Radynice, 
Strzelczyska, Lacka Wola, Buków, Medyka z Cha- 
łupkami, Pożdziacz, Starzawa, Szechinie, Torki, Mo- 
cze rudy, Myślatycze z Brzowszczyzną, Ostróżec, 
Pnikut, Rudn'ki z Sałkowszczyzną i Zawadą, Ru- 
stweczko, Tamanowice, Lipniki, Trzeieniec, Więcke- 
wice z Wolą, Wola Baraniecka. 

8) Jaworów 6,4 pow., 32,205 m. Gminy: Jaws- 
rów (miasto) Bruchnal i Podłuby małe, Czołhynie, 
Przełbice, Rolów z Senatowem, Berdychów, Cetula, 
Czarnokonie, Czerniława, Laszki pod Zbądyniem, 
Mołoszkowice i Kleindorf, Mużołowice, Nowosiołki, 
Jazów nowy, Jazów stary z Nowinami, Podłuby i 
Moosberg, Ozomla z Szumlanem, Olszanica, Rzeczy- 
czany i Hartfeld, Szkło, Tuceapy, Zbądyń i Kutten- 
berg, Trościauiec, Wierzbiany, Załuże, Zawadów, 


Krakowiec (targ), Budzyń, Gnojnice, Goojnicka wola, | Leśniowice. 


Huki, Młyny, Wola Rosnowską i Ruda Krakowiecka, 
Bonów, Budomirz, Drohomyśl, Hruszów, Kłonice, 
Szczepłoty, Chotyniec z Dąbrowicą i Załaziem, 
Hruszowice z Gajem, Kalników, Kochanówka, Ruda 


Kochanowska z Wilczą Górą, Lubienie, Malaów, | Belwin, Bolestraszyce, Buszkowiczki, 


Malnowska Wola, Morańce, Hrzedborze, Nahaczów, 
Porudno, Porudeńko, Czerczyk, Rogoźno, Siedliska, 
Sarny z am. Deeg Semerówką, Czaplaki, Świ- 
dnica , = ola , Skolin , Wielkie Oczy (targ), 
Wólka Źmijowska, Żmijowiska, i 

6) Jarosław 5,1 pow. 29,997 m. Gminy, Jaro- 
sław (miasto), Boratyn, Bystrowice, Chłopice, Cie- 
sz:cin mały, Cieszacin wielki z Kisielewem, Hawło- 
wice górne, Jodłówka, Hawłowice dolne, Rozborz 
okrągły, Świeboda, Jankowice, Kidałowice, Krama- 
rzówka z Prosnowem, ŁLowce, Morawsko, Ozańsko, 
Munina z e Pawłosiów, Tywonia, Cząstko- 
wice, Czudowice, ojówka, Pruchnik (targ i wieś), 
Pełnatycze, Roźniatów, Wola Rozwieniecka, Rzeplin 
z Welką, Haczyna, Rudołowice z Możrą, Rokietnica, 
Rozwiennica, Surochów, Koniaczów, Sobiecin, Szczy- 
tna, Tuczempy, Tuligłowy, Wiechowice, Czelatyce, 
Zarzyce, Rozborz długi. 

7) Mościska 6,3 pow., 30,034 m. Gminy: Mo- 
ściska (miasto), Podgaj, Czerniawa, Laszki gościń- 
cowe, Kządkowice a Zakościelem, Sokole, Balice, 
Hankowice z Talkowicami, Hodynie, Jadwigi, Ko- 


9) Przemyśl 6,4 pow., wj yła m. Gmi-y: Prze- 
myśl (miasto) Przekopana z Przerwą , Kruchel viel- 
si, Kruchel mały, Pralkowce, Babice (targ i wieś) 
Rachów, Skopów z Puczakiem i Zawadką, Batycze, 
Duakowiczki, 
Hurko, Hureczko, Kozienice, Komara, Korytniki, 
Krasicze, Krasiczyn (targ), Kupno, Nahurzany ze 
Sliwnicą, Tarnawce, Chyrzyna, Chyrzynka, Krzyw= 
cze (targ) Krzywiecka Wola, Srednia, Kunkowce, 
Łętownia, Makowice, Nienadowa, Hucisko nienadow- 
skie, Orzechowce, (Cissowa, Hołowice, Krzekowa, 
Mielnów, Olszany, Rokszyce, Ostrów, Reczpol, Ru- 
szelczyce, Ujkowice z Lipowicami, Watawa, Wil- 
cza, Wyszatyce, Buszkowice, Wapowce, Żurawica. 


Znajdujemy w Indépendance list oficera ture- 
ckiego, tyczący się spraw najwięcćj państwo ot- 
tomańskie o ZB Glosy wschodnie są 
rzadkie— Jakkolwiek przeto ze zdaniami w liście 
tym objawionemi zgodzićhyśmy się nie mogli, 
wszelako zasługują one na uwagę a zwłaszcza na 
uwzględnienie przez tych, którzy się sprawą wscho- 
dnią zajmują. 

Do pana Redaktora dziennika PIndćpendance 
Belge. 


aa I a WARE 
Ormianinowi katolikowi, który obrotny jest i zdatny do 
wszelakich sprawunków. Księża tak to zrozumieli, że 
w tóm również jest grzeczność i życzliwość, jak oraz i 
chęć króla, postawienia im w dobry sposób cenzora z swój 
strony, któryby ich dostrzegał. — Szach wielce polubił 
Karmelitów. Kiedy jeden z nich zachorował, codziennie 
go sam odwiedzał, niemyśląc żeby to ubliżało jego go- 
dności. Lekarza swego mu posyłał, codziennie go do- 
bornemi poc ze swojój kuchni opatrywał. Gdy chory 
wyzdrowiał, darował im dwa domy z ogrodami na zało- 
żenie klasztoru, dodał im do tego pieniędzy, i tak stał 
się pierwszym tego klasztoru dobroczyńcą i fundatorem. 
Gdy r. 1609 przybył zdj i ksiądz Karmelita, który przy- 
niósł list Papieża Pawła V. do Szacha, ten niezmiernie 
tém uradowany, zaprosił księży do kiosku Swego w o- 
grodzie na obiad, i tak z nimi był poufały, że ryby dla 
nich pr. yrządzane sam skrobał, i sam się około obiadu dla 
nich krzątał. 

Roku 1612 Szach Abbas wysłał księdza Jana Tadeusza 
z listem do Zygmunta III. króla polskiego. W Astracha- 
nie Moskale go przytrzymali i do więzienia wtrącili. Do- 
wiedziawszy się Szach o tóm, wszelkiego natychmiast do- 
łożył starania, by księdza uwolnić. Wzbronił Moskalom ` 
handlu w swóm państwie, wysłał osobnego posła do Mo- 
skwy, i to zrobił, że księdza z honorem do Persyi wrócili. 

Roku 1639 Władysław IV. król polski wysłał szambe- 
lana swego Sztaremberga, Niemca z edo Lider z zna- 
canym pocztem szlachty w poselstwie hi ersyi, który 
też 17go września do ene y! szczęśliwie. 
W powrocie przez Lesgię od mieszkańców tćj prowincyi 
w skutek wszozętogo ECH jego z mieszkańcami, 

i taf zaDiy. 
i ya przybył kuryer od króla polskiego, które- 
go imienia w aktach klasztoru niezapisano, który przy- 
wiózł listy od króla: do szacha Sefi, i od kanclerza ko- 
ronnego Piotra Gębickiego biskupa przemyślskiego, do 
Ichtyma Dewleta pierwszego ministra królestwa perskiego. 
-W obu listach, tak Jęgo królewska Mość jak i kanclerz, 
polecają opiece Szacha XX. Karmelitów bosych w Persyi 
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CZAS. 


Jeden z korespondentów paryzkich przypisuje w | skowego. Chciejmyż więc ocenić szale wyboru. 


dzienniku pańskim z 5go maja spełznięcie przez J. E 
Namik paszę negocyowanćj pożyczki instytucyom mo- 
jego kraju, a mianowicie prawu wzbraniającemu cu- 
dzoziemcom posiadania własności nieruchomćj w Tur- 
cyi. Z tego powodu mianuje nas ludem koczującym, 
żali się na haracz, żąda wzajemności prawa dozwa- 
lającego ambasadorowi tureckiemu we Francyi naby- 
wania cokolwiek mu się podoba, i, 
Francyą, ażeby na nas wpływ swój energiczny wy- 
wary. ` 


i wzywa Anglią i | wały, 


Prawa ambasadorów tureckich we Francyi zrów- 
noważają prawa obcych ambasadorów w Konstanty- 
nopolu, nie tylko bowiem oni nabywać mogą własność 
nieruchomą, lecz nadto podrzędni urzędnicy używają 
rozmaitych praw wyłącznych, jak np. posiadania i 
ciągnienia zysków z piekarni, co nie jednego drago- 
mana zbogaciło. Co więcćj niektóre ambasady niensby- 
lecz dostawały w darze znakomite posiadło- 
ści, gdzie wspaniałość pałaców świadczy © gościn- 
ności ludu Leg: żyjącego jak mówi korespondent pod 


Pozwól mi panie Redaktorze ufać, że dając w pi- | namiotami. 


smie Leem miejsce zączepce, nieodmówisz go w 0- 
bronie interesu prawdy podanej. 


Co do instytucyj naszych tak mocno niezadawal- 
niających tegoż Samego korespondenta, zrobić należy 


Ośmielam się naprzód zrobić korespondentowi twe- | uwagę, że są wynikiem czasu i okoliczności. To co 


mu uwagę, że Anglia nie koczujący bynajmnićj, 
wielki, na czele cywilizacyi postawiony naród, rów- 


lecz | w nich zmienić dzisiej należy, gdyż nie jestem prze- 


ciw reformie, 24€m z początku nie było, lecz się psu- 


nież: odmawia cudzoziemcom prawa posiadania na gie- | ło i wyradzało pod wpływem nieszczęśliwych sto- 


mi swćj własności nieruchomćj, i że odwrotnie w Tur- 
cyi prawo to łatwo dające się naginać, przez szpa- 
ry patrzy na liczne w tym względzie wyjątki. 


tan | jedna n 
cudzoziemców w skutku udzielanych im w różnych | Włoch, Hiszpani, 


sunków, w jakich nas postawiły długie lata klęsk i 
zawichrzeń wewnętrznych. Turcya jednak nie sama 
podobny nastręcza obraz. Przerzućmy dzieje 
Portugalii i innych krajów, nawie- 


epokach przywilejów zacząwszy od Solimana wiel- dzonych koleją hieszęzęść, a dojrzymy te sam feno- 


kiego, w cesarstwie ottomańskiem wyłącznie jest u- 
wagiqdaiony, niepłacą bowiem wręcz wymierze- 
nych podatków. 


, i przemilczając już inne samym tylko | zrodzone 
członkom dyplomacyi gdzie-indziej dostępne preroga- | w końcu jak 


mena pod postacią mnićj lub więcćj uderzającą. 
Spotykamy W Europie wszędzie nadużycia, które 

pod tarczą prawa albo zbawienućj zasady, 

rak toczyć zaczęły i wreszcie wyparły 


tywy, dość będzie powiedzieć, że podlegają jedynie | pierwotną ideę kryjąc się pod maską czcigodnćj po- 


jurysdykcyi właściwych poselstw. Dołączenie zatem wagi, 


do podobnych korzyści bezwarunkowego prawa wła- 
sności w kraju, stałoby się w 'Turcyi podwaliną pra- 
wdziwćj cudzozi 
wisłej i zbrojaćj w ogromne przywile 
mi słowy utworzyłoby państwo w pa 


stwie. 


emskiej arystokracyi, całkiem nieza- | wstaje, 
e, czyli inne- | rzeczy. 


lecz gdy nadejdzie chwila wyrwania z korze- 
niem nadużyć, widzimy je czcią tradycyonalną tak 
przeobrażone, że gmin przeciw ich zniszczeniu po- 
jak żeby przeciw zgwałceniu najświętszćj 
Gdybym chciał wyjść z umiarkowania, któ- 
rego granic przedsiewziąłem nie przekraczać, Z u- 


Nie raz już uczyniony mi zarzut, „że przywileje | miarkowania, którego względem nas nieużyto, mógł- 


tworzą wprawdzie wyjątkową, anormalną sytuacyą, 
lecz Europa musiała się jéj domagać dla bezpieczeń- 
stwa swoich poddanych“ — odeprzeć muszę odpo- 
wiedzią, że źródłem tego stanu wyjątkowego nie wy- 
magania Europy, 
Solimana i jego następców, 
wymagać niktby się nie był ośmielił, 


lecz wolne były koncesye Cesarza | wpływu i łtem, be 
od których cokolwiekbądź | względu na wkorzeniecne zwyczaje, zaczerpnięte ideje, 


bym przytoczyć wiele przykładów czerpanych z dzie- 
jów polityki i religii Zachodu. Reforma w każdym ra- 
zie stanie się trudną i niebezpieczną, jeżeli zamiast 
oczekiwania jéj 0d postępu światła i cywilizacyjnego 
czasu, pociągnąć ją zechcemy gwałtem, bez 


i przyjęte interesa. Lecz ażeby dojść do ładu w sy- 


Początkowo koncesye te uciążliwemi nie były z po- | stemie podobnćj reformy, trzeba być Piotrem W. lub 
wodu ograniczonćj liczby rezydentów europejskich, | Konwencyą francuzką, 


oraz z powodu zobowiązania mocarstw sprzymierzo- 


Niema jeszcze ćwierć wieku, odkąd Anglia wye- 


nych z Wysoką Portą, żądać od swoich na Wschód | mancypowanym swoim poddanym katolickim dozwo- 


udających się poddanych rękojmi ścisłego zastósowa- | liła przyjąć nazwę 
nia się do praw krajowych. Dziś stan rzeczy się od- | część Niemiec za 

mienił; Turcya stała się miejscem schadzki cudzo- | czu prawa, a jakże 
którymi wielu być może najgo- | ażebyśmy nagle i bez.przygotowania głosili w całym 


ziemców, pomiędzy 
dniejszych, lecz są i tacy, którzy kością w gardle 
stają i W. Porcie i własnym poselstwom. Europa, 
chcąc być względem nas sprawiedliwą, powinnaby 


obywateli, i dzisiaj nawet wielka 
ecza Izraelitom równości w obli- 
żądać od nas koczującego ludu, 


przestworze cesarstwa, że rajowie są nam równymi. 
Piękne to jest w teoryi, lecz ażeby podkopać wie- 
kowe przesądy, i zniszczyć wstręt religijny, więcej 


wspólnie znaszym rządem łożyć starania, ażeby nas | CoŚ trzeba niż teoryi. Gdyby to było wolą Boga, ze czcią 


uwolnić od tćj opłakanćj anomalii. 


każdy muzułmanin padźby na twarz przed tym wy- 


Co do haraczu czyli pogłównego płaconego przez | rokiem, lecz któż dopuści, że krok ten stać się może 
rajów, jest to wykupno zsłużby wojskowój, od któ- | z dobrój woli? Któż przypuści, że rajowie których 


rój uwalnia ich prawo, i nie znajduję w 
kszego upokorzenia, jak w stawieniu zastępcy, uży- 
wanćm w Belgii i Francyi. 


wciągnąć należy cudzoziemców w rubrykę spisu woj- ` stwem trąci) poprzestaną na tćj równo 


przebywających. W skutek czego Szach 
przez swego poprzednika Karmelitom 
dyplematem potwierdził. 
że wszystkie przywileje przez 
z ich śmiercią gasną, jeżeli nie są przez następcę po- 
twierdzone. W następnym roku wzajemnie Szach Sefi wy- 
prawił do króla polskiego poselstwo, któremu przewo- 
dniczył Myrza Musa-Beg. Powróciwszy z Polski przywiózł 


tem wię- | chcą usamowolnić, 


Sefi, przywileje | lowi * 
nadane, nowym | rzadkiego ptaka Atess-Chor, połykającego węgle jarzą- 
Trzeba nam bowiem wiedzieć, | ce(?). Wkrótce po nim r. 1700, przybył znowu ksiądz 
królów Perskich nadane, | Zapolski jako internuncyusz królewski. Ta się kończą dzie- 


jak gdyby byli niewolnikami, 
w obecnym stanie cywilizacyi (chociaż to co się dzie- 


Chcąc uchylić haracz, |je w Grecyi, Epirze i Tessalii więcćj barbarzyń- 


ci, którćj tak 


w darze przesłał parę lwów, lamparta, tygrysa i 


je tój misyi, jak oraz i poselstw polskich do Persyi, przez 

księdza Krusińskiego skreślone. WE 
Dodaje przytem autor, iż dwór perski, misionarze i zna- 

komitsi chrześciańscy panowie w Persyi, nie mogli bydź 


z sobą dwóch księży Karmelitów bosych, Polaków, w po- dosyć ostrożnemi i przezornemi w przyjmowaniu zagrani- 


moc misyonarzom nadesłanych. 


cznych posłów. Wielu bowiem awanturników i niepospo- 


Roku 1647 w maju, przybył drogą na Moskwę, Domi- | litych oszustów z różnych krajów i narodów, przybywali 


nik de Santis, Wenevyanin. 
od Ojca świętego, 
od Cesarza rzymsko - niemieckiego, 
czyli Etrurii, i od króla polskiego. 

przybył w poselstwie z Polski Ilinicz 


w Aspahamie i pogrzebany w kościele XX, Karmelitów. 
R. 1660 15go sierpnia, przybył ksiądz Błażój Karme- 


lita z listem Króla Polskiego Jana Kazimierza, na rzecz | się Król polski nazywa. 
misycnarzy pisanym; w skutek czego Szach Sulejman | kowy. Zaproszony ten 


wszystkie przywileje od poprzedników swoich dane Kar- 
melitom potwierdził. 


R. 1666 dwóch Polaków małym otoczonych orszakiem, | wie odpowiada 
Imiona ich. w roczni- | łamacz podków. Głośny 


` przybyło w poselstwie do Persyi. jona ic 
kach LE mole wygryzły: Przywieźli listy od króla, 


Ten miał do Szacha breve | do Persyi w cha 
list od Rzeczypospolitój Weneckićj, | skich mocarstw, 
od księcia Toskanii | przedstawiając się szachom, W Do jaki x 
W tym jeszcze roku | sionarzy i bogatszych chrześcian. Do jakiego stopnia bez- 
> 4 dworzanin królew- | czelności te mniemane 
ski, Litwin z województwa Mścisławskiego. Tenże umarł | nam przedstawia anegdota. 


rakterze posłów rozmaitych chrześciań= 
niosąc z sobą podejrzane listy i papiery, 
wyłudzając pieniądze od mis- 


poselstwa dochodziły, zabawną 
W czasach króla Augusta II 
Sasa, przybył jakiś jegomość na dwór perski, mieniąc się 
być posłem Króla polskiego. Ale nawet niewiedział jak 
Słyszał tylko o nim że łamie pod- 
pan na obiad ` o Szacha, zapytany 
był o imie Króla swojego. Bojąc się by niepowiedział 
fałszywego imienia, i prZe% to siebie niezdradził, jąkli- 
po krótkim namyśle: Nal Kyran, tojest 
śmiech powstał między dworza- 
nami, i odtąd na dworze Nal Kyran Padiszah zwany 


polecające misionarzy opiece Szacha, i wzywające go do | był każdy Król Polski, czy poprzedaj czy następny, %%7 
wojny przeciw Tarkom, w razie gdyby ci Polskę naszli. | miast Lechlu Padiszah. 


Szach przyjął ich bardzo grzecznie, ale jakoś do wojny 


z Turkami żadnój nieokazywał ochoty. 


Autor różne przytacza dokumenta tych poselstw 1 mis- 
syj, a mianowicie: a. List Karmelitów bosych missy! Per- 


Za panowania Jana III udali się tamże w charakterze in- | skiej do Władysława IV. W tym liście szczegó!nój opie- 


ternuncyuszów czyli agentów Królestwa 


Polskiego, Jezui- | ce króla poddają nowo wybudowany kościół 


w Aspaha- 


ci księża Jan Gostkowski i Ignacy Zapolski. Niedługo po- | mie. Data listu: 23 lipies 1638 r. ź E 
b. Dyplom króla perskiego dany missy! Jezuickiej w As- | sca klęski , mianowicie wojna ze Szwedami przes 


tem ksiądz Zapolski wrócił do Polski z listem dv Króla 
od Szacha Husseina, ale już Króla nie zastał przy Życiu, 
przybył bowiem w czasie bazkrólewia. 


R. 1699 Król August II wysłał do Persyi tytułem in- | tytu 


pahanie 9 listopada 1647, na wstawienie się posła pol- 
WW A Tlinicza. Królowi polskiemu dany w tym dyplom'e 
„Pan między panami f ranków najsprawie- 


ternyncyusza Jakoba Nurkiewicza Ormianina. Szach Has- | dliwszy, panujący nad pa ującymi Szach zaś tytu- 
Bejn grzecznie i wspaniale gó Git iprzez niego Kró- łowany:. Ka? AE issyą Jezuicką w Aspa- 


zgiełkliwie dla nich się domagają? Lecz czyż gär: 
pomniano historyą Europy? Widzianoż kiedy stron” 
nictwo usamowolnione, usamowolnieniem szczęśliwe; 
niechcące coraz to więcćj. Na to odpowiedzą wojny 
religijne w Niemczech, rewolucya S9gor., i świeższo 
jeszcze wypadki 1848 r. Niech od nas nie żądają 
więcćj niż dać w tej chwili możemy, czyli niż lu” 
dność wewnętrzna znieść potrafi, jeżeli nas zmusić 
niechcą byśmy postęnowali jsk Richelieu, lub Komi- 
tet bezpieczeństwa publicznęgo. 

Rząd nasz szczerze pragnie dobra ogółu. Suł- 
tan pojmuje szlachetnie obowiązki monarchy, rd nä 
przejęty dla wszystkich swoich poddanych przychy!- 
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lecz praca zby! 


jest trudna, jeden pociąg pióra nie skupi sił tak 
przeciwdążnych, konstytucya nie zjednoczy ras roz” 
| 


Tym którzy nie wierzą w możność przeobrażenić | 
Turcyi na drodze rozwoju materyalnego, odpowie” ` 


„peryodów, tyle przyjaźoi, tak iź i mile nań spoglądali 
„Śmy, i treścią jego jako przyjemną ambry wonią roz% i, 
„Sznie przejęci zostaliśmy.“ O przyjęciu księdza Zap% 
skiego jako posłannika królewskiego mówi: „Posadził” 
„śmy go do uczty naszój i chcieliśmy go mieć jak w wi | 
„iu. Obdarzyliśmy go niepospolitym chałatem ( kaftan 
„honorowym) i przez to okazaliśmy, iż nam jest miły: 0. 
d) List króla Augusta II do Szacha Hussejna, z d. w 
czerwca r. 1700, a czwartego roku panowania Króla. s4- 
osła przeznaczony był podówczas jenerał artyleryi tg- 
iński, wojewoda Chełmiński. Skończyło się atoli na Ki 
dzu Zapolskim, Jezuicie powtórnie tam wysłanym. i 
Autor dodaje, iż w roku 1712 sam przybył z Pony. 
do Polski, przywożąc proźbę do Króla od patryarchy at 
miańskiego z Kandzaharu Izajasza Hokier-Vor-Der, er 
posławszy do Rzymu do Ojca świętego Klemensa XI Vo 
znanie katolickićj wiary, oddał się pod opiekę Króla Le 
gusta. W skutek tego Doręgowski, sekretarz pos „pre 
w Stambule, posłany był do Persyi i otrzymał potrze gi 
papiery. Atoli Wezyr Porty ottomańskiój niedozwolit yj- 
przejazdu przez Tarcyę do Persyi, a zaszłe potem I dë 
z 


ły temu, tak iż wszystko spełzło na niczem. 


a De 


Eemere e EE BEE ET 


wnętrznych nieporozumień ludowi swojemu kopstytu- 
cyą równość zapewni, potwierdzi iylko czyn doko- 
nany, za który wszyscy wdzięczni mu będą. I to tém 
łstwićj przyjąć się może w Turcyi, gdzie niemamy 
przywilejów arystokratycznych, ani e mm urodze- 
nia, które ofiarą krwi europejskiój nadwątlone, powsta- 
ły znowu w niektórych krajach, pomimo powtarza- 
nych ciosów rewolucyi i zazdrosnej draźliwości klas 
niższych. E ; 

Lecz jeźli upornie prawa czasu i nauka historyi 
zapoznanemi będą, jeżeli Turcya zmuszoną będzie 
w jednym dniu to zdziałać , co najwykształceńsze naro- 
dy czyniły stopniowo, jak tego sama natura serca 
ludzkiego, we wszystkich krajach i u wszystkich lu- 
dów wymaga, natenczas zamiast ocalenia Turcyi i 
za jój pomocą zapewnienia bezpieczeństwa Zachodu, 
powstanie bezrząd i zajmie się wielki pożar, którego 
głownie spadną na filantropów nierozsądnych rozdmu- 
chujących go obecnie. 

Racz przyjąć Panie Redaktorze zapewnienie szcze- 
gólnego mego szacunku. Yussuf-Bey. 

ruxella 6go majaż1854. r. 


£ńorespondencya Czasu. 


JLwów 10 maja. 

$ Księżna Sapieżyna sprawiła nam miłą niespodziankę. 
Za jój staraniem odbył się w niedzielę popołudniu koncert 
amatorski. Produkcye amatorskie tak teatralne jak koncer- 
towe nie mają zwyczajnie wiele ' artystycznćj wartości, 
koncert jednakże, o którym mowa, należy w tym wzglę- 
dzie do wyjątków, bo nietylko odznaczył się liczbą ta- 
lentów po większćj części z miejskiój klasy, które w nim 
brały udział, lecz i wykonaniem postawił nam niezbity 
dowód, że miasto nasze w zawodzie muzycznym coraz 
więcój postępuje. Również i publiczność zebrała się bar- 
dzo liczna, a tą oznaką zamiłowania w muzyce dała so- 
bie najpiękniejsze świadectwo, że wykształcenie muzy- 
kalne nie jest jćj obce. Wszakże przyjemność i zabawa 
nie były wyłącznym celem koncertu. Księżna Sapieżyna 
urządzając go, miała na myśli cel o wiele wznioślejszy, 
szło tu o wsparcie jednego z zakładów dobroczynnych, 
nad którómi zacna ta dama opiekę swoją rozpościera, a 
do rzędu tych zakładów należy Cerownia, dla którój 
dochód z koncertu był przeznaczony. Cerownia jest to 
dom przytułku dla ubogich dziewcząt. Ubóstwo i nędza 
prowadzą zwykle te biedne istoty na różne bezdroża, 
wyrwać je z tćj przepaści i usposobić do życia pracowi- 
tego i porządnego, jest zadaniem Cerowni. Każda dzie- 
wczyna znajduje tu za opłatą najwięcój 4 złr. miesięcznie 
przyzwoite utrzymanie i pobiera różne nauki. W tym celu 
umieszczone są w zakładzie cztery płatne kobiety tak do 
dozoru dziewcząt, jak dla nauki robót ręcznych; do nauki 


czytania i języka niemieckiego dochodzą nauczycielki. | g 


Obecnie znajduje się tam 50 dziewcząt. Ilə koszta utrzy- 
mania ich wynoszą, stąd się można przekonać, że sam 
lokal, w którym się mieszczą, kosztuje rocznie 500 
złr., i dla tych tak znacznych wydatków dobroczynność 
jedynym jest fundoszem, bo nawet owe 4 złr. miesięcznój 
opłaty nie pochodzą nigdy od familii dziewcząt, lecz od 
osób zupełnie im obcych. Tylko gorliwość i wpływy tak 
znakomitój damy jak księżna Sapieżyna, są w stanie utrzy- 
mać podobny zakład z chwilowych darów. Ekonomią i 
bezpośrednim codziennym nadzorem 1 zarządem tego za- 
kładu trudni się pani adwokatowa Komarnicka. 

W tój chwili bawi we Lwowie sławny tenorzysta wło- 
ski Moriani, i mamy nadzieję, że wystąpi w publicznym 
koncercie. E: 

W teatrze polskim wystąpiło kilku miejscowych arty- 
stów w „Fra-Diavolo“, Publiczność witała ich tak bu- 
rzliwemi oklaskami, że za wystąpieniem każdego Z nich, 
gra na chwilę przerywaną była. W końcu wywołano No- 
wakowskiego, który nie jest jeszcze angażowany, dowia- 
duję się wszakże, że nowa dyrekcya zaproponowała już 
p. Nowakowskiemu kontrakt pod dawniejszemi warunkami, 
mamy więc nadzieję, że wkrótce zobaczymy ulubionego 
naszego mistrza ha scenie. zek 

W uniwersytecie odbyła się w sobotę publiczna pro- 
mocya p. Artura Maciejowskiego na doktora praw, przed- 
miotem dyskusyi były między innemi pierwotne ustawy 
polskie pod względem posiadania dóbr ziemskich w po- 
równaniu do tych ustaw w ówczesnych państwach ger- 
mańskich. — Nominacye na komisarzy obwodowych są 
każdój chwili spodziewane. — Niezwyczejna ospa i tyfus 
panują w mieście, śmiertelność tóż z tego powodu jest 
wielka. — Dziś poprzylepiane kartki po rogach ulic do- 
noszą o śmierci hr. Romana Karnickiego, hr. Franciszka 
Humnickiego i Martynowicza starosty żółkiewskiego. 


Dette > 
Wiedeń 11 maja. Poseł cesarski przy dworze tu- 
lieryjskim p. Hübner, który przybył do Wiednia na 
uroczystości zaślubin N. Pana, wrócił napowrót do 


odniesi stał do stanu barona. Poseł cesarski 
przy dworze bawarskim hrabia Apponyi eng 


że do Miiachen. 


Paryża, Otrzymał on był order korony żelaznćj 16j 
Kady w SC czego, jak niektóre pisma Een 
tak- 


Rossya 


Warszawa 10 maja. Rada Administracyjaa-Kró= 
kocia pdst zacjętne: Andrzćj Moraczewski rodem 


|ridga, kt 


| strzałami nieścigały 


CZAS. 


wsi Wojsk w powiecie Rawskim położonćj, który 
do czasu rokoszu 1831 r, służył w pułku 6 piechoty 
byłego Wojska Polskiego w stopniu podoficera, w cza- 
sie rokoszu otrzymał stopień podporucznika, po u- 
Śmierz*niu buntu wydali? się do Austryi, skąd po- 
wróciwszy ponowił przysięgę na wierność, ale wkró- 
tce znowu zbiegł za granicę i przyłączył się do pol- 
skićj emigracyi, w skutek czego uznany jest za wy- 
gnańca i ulega karze konfiskaty majątku. 

— Taż Rada w dniu 11 b. m. postanowiła: Teo- 
dor Rzewuski, postanowieniem Rady Administracyj- 
néi z dnia 10 lipca 1835 r, na konfiskatę majątku 
skazany, wraca do używania praw cywilnych od da- 
ty najwyższćj decycyi, ułaskawienie dlań wyrzeka- 
jącćj, czyli od dnia 30 sierpnia 1850 r., do któréj 
też daty, skutki konfiskaty na majątek jego, winny 
się roztciągać. (K. W. 

— Jego Cesarska Mość zatwierdzając postanowie- 
nie Rady Państwa, rozkazać raczył pod dniem Qym 
kwietnia: 1) Zmniejszyć z 3 do 2 rubli srebrem od 
puda cło wchodowe, istniejące w Królestwie Pol- 
skiem od wszelkiego gatunku cukru surowego bez ró- 
żnicy, na granicy Królestwa i poddać pod tę samą 
opłatę przywóz tego artykuła suchą granicą Cesar- 
siwa na komorach Połonga, Tauroggen, Jurburg, Ra- 
dziwiłowo, Gusiatyno i Nowosielice. 2) Upoważnić 
przywóz cukru rafinowanego w głowach za opłatą 
cła 4 ruble od puda, przez komory wyżój wspomnione, 
oraz przez 6 komór, położonych w Królestwie Pol- 
skiem, a mianowicie: Wierzbołowo, Pepłowek, Szczy- 
piorna, Nieszawa, ranica, i przez dwie ostatnie do 
Warszawskićj. 3) Poddać stemplowi cukier rafino- 
wany w głowach, przypuszczony do wprowadzenia 

rzez powyższe komory lądowe, na podstawach pro- 

jektowanych tytułem próby przez gubernatora jene- 

ralnego Królestwa Polskiego, za pea ee 
(G. W 


— Pismo cesarskie Z d. 3 maja do jen. ces. Osten- 
Sackena komendanta Odessy brzmi: „W dniu w któ- 
rym mieszkańcy Odessy zgromadzili się w prawo- 
sławnych kościołach Odessy, aby obchodzić święty 
obrządek pogrzebu Syna Bożego ukrzyżowanego dla 
zbawienia ludzkości, sprzymierzeńcy nieprzyjaciół 
świętego Imienia Jego uczynili zamach, aby zburzyć 
to miasto pokoju i handlu, w któróm Europa znajdo- 
wała zawsze w ciężkich latach nieurodzaju otwarte 
śpichlerze. Połączona flota angielsko-francuska gni- 
szczyła w ciągu 14 godzin baterye nasze, mieszkania 
obywateli i kupieckie okręty w przystani stojące. Ale 
nieulęknione wojsko nasze prowadzone przez Was 
osobiście i pełne stałćj ufaości w Najwyższego 0- 
brońcę słasznćj sprawy, edparło zaszczytnie upor- 
czywy napad nieprzyjaciela na te brzegi, które nie- 
gdyś za czasów apostolskich przyjęły do siebie świę- 
tego opowiadacza wiary chrześciańskićj w błogosła- 
wionćj ojczyznie naszćj. Bohatyrska wytrwałość i 
poświęcenie wojska uniesionego waszym przykładem, 
uwieńczone zostały najpomyślniejszym skutkiem; mia- 
sto ocalonem jest od zagłady, a floty nieprzyjaciel- 
skie cofnęły się na morze. Sprawiedliwie oceniając 
świetny czyn, udzielamy Wam najłaskawiej order 
świętego najpierw powołanego apostoła Andrzeja, 
którego znaki załączamy przy niniejszem, pozostając 
Wam zawsze przychylni.* 

— Bogaty kupiec Jakówlew, który przeznaczył 
był dawniej milion rubli sr. na zapomogę kasy In- 
walidów, którćj fundusze przez niewierność urzędni- 
ków niezmiernie uszczuplały, ofiarował świeżo pół 
miliona rubli sr. na potrzeby wojenne. Mieszczanin ten 
zamianowany został za wsparcie funduszu Inwalidów 
szambelanem i radcą kolegialnym, a obecnie otrzymał 
godność Radcy stanu za „chwalebne ge rt wr dla 
dobra ogóła* jak mówi reskrypt cesarski. Robotnicy 
fabryk tulskich ofiarowali i przysposobić bezpłatnie 
E karabinów w chwilach wolnych od pracy obo- 
wiązkowćj. Cesarz kazał oznajmić im swoje po- 
dziękowanie, ale za broń zapłacić polecił. 

W Petersburgu utworzył Się komitet dobroczynny 
z pierwszych dam tamecznych złożony, celem wspie- 
rania rodzin, których mężowie przeznaczeni do obro- 
ny stolicy i krajów baltyckich: Na czele komitetu sto- 
WE ministra spraw wewn. księżne Sołtyków i 
Lezieeee, hrabiny Benkendorff i Tyzenhauz i wiele 
nnych. 

— Rzeczywisty radca Stanu Bachmetjew pełniący 
obowiązki marszałka dworu; mianowany został mi- 
strzem dworu cesarskiego. 

— Lód na Newie począł PuSZczać 25 kwietnia, 
a we dwa dni ruszył zupełnie otwarłszy wolną że- 
glugę na rzece. 


Kraje Nadbaltyckie. 


Gazeta Krzyżowa pisze GC Sztokolmu 4go maja. 
Statki yege angielsšie Z eskadry ruchom j Plum- 
ra jak wiadomo 0d kilku tygodni przebywa 

w odnodze fińskićj, ujrzały zdala 12 okrętów linio- 
wych rosyjskich, które Z elsingfors zmierzały ku 
Rewlowi. Statki angielskie Spłoszone kilką ostremi 
oty. Napier fiotę swoją roz- 
i najmocniejsza przez niego sa- 


dziela jwizye 
na 3 dywizy mieć na baczoości port Swea- 


mego dowodzona, ma 


> 


3 


borg, druga krążyć będzie przed ; PRA 
mi, a trzecia i najmniejsza "deeg a od 
Połągi do Baltischport (zachodnia kończyna Estonii). 

— Earl of Hardwick jeden z lordów admiralicyi 
powiedział był na uczcie danej przez akademię sztuk 
o różnicy walki między flotami, a walki flot naprze- 
ciw bateryom fortyfikacyj nadbrzeżnych: 

„Naprzód przypominam, są jego słowa, iż okręty 
przeznaczone są walczyć z okrętami nie zaś z mu- 
rami kamiennemi, i proszę wziąść na uwagę pod- 
wójne niebezpieczeństwo na jakie bylibyśmy wysta- 
wieni w każdćj wojnie, w którćjby nam przyszło 
walczyć nie z flotami nieprzyjacielskiemi. Jeżelibyśmy 
takićj wojny unikali, niemielibyśmy się czego obawisć 
o panowanie nasze na morzu. Niezdaje mi się również 
abyśmy inaczćj mieli postępować , bobyśmy chyba pity, 
sieli znaczną rezerwę w kraju pozostawić. Jeżeli 
wszakże okręta nasze mają bić się naprzeciw mu- 
rom, natedy trzeba nam wyglądać doniesień niepo- 
cieszających. Przeciwnicy tej opinii zwykli zasta- 
wiać się, dwoma przykładami: Kopenhagą i Algie- 
rem; ale przykłady te nieostoją się. W obu tych 
wypadkach zwycięztwo lub przegrana na jednym tyl- 
ko wisiały włosku. Gdyby działami Algieru inna 
była kierowała ręka, mało który okręt byłby cały 
powrócił. Sprawę tę układy tylko zakończyły. Ale 
tak dobrze pod Algierem jak i pod Kopenhagą mo- 
gliśmy byli floty nasze stracić. Pragnąłbym, aby pu- 
bliczność przyjęła tę nauczkę ze względu na morze 
Czarne i Baltyckie. Ale zdaniem mojóm niema po- 
wodu przypuszczać, abyśmy mieli być teraz na ta- 
kie niebezpieczeństwa narażeni. Obecna kampania 
skończy się zapewne bez stanowczćj bitwy, chyba, 
że flota rosyjska ośmieli się wypłynąć z portów swo- 
ich. Mam wszelką ufaość w dowódzców naszych, 
w ich oględność, waleczność i odwagę naszych ofi- 
cerów, w bitność majtków. Wielkie operacye jak np. 
te o których nadmienił.m, nie będą zapewne przed- 
siębrane bez poprzedniego rozkazu rządu, a dowódecy 
flot, którym powierzone jest bezpieczeństwo okrętów 
i osad, tudzież niepodległość tego szczęśliwego kra- 
ju, unikać zapewne będą wdania się w walkę, w któ- 
rej korzyść tylko po stronie nieprzyjaciela. 


Turecya. 


„ Preus. Cor. pisze: Wedłog najświeższych donie- 
sień z wysp Jońskich s porażka powstańców epirot- 
skich pod Peta, była jak się zdaje daleko znaczniej- 
szą, aniżeli dotąd o tém pisano. Turcy zdobyli obóz 
powstańców, a przy tćj sposobności dostało się im 
do rąk 6 dział, mnóstwo broni, amunicyi i jeńców, 
w liczbie tych ostatnich znajduje się dwóch przy- 
wódzców powstania. Komisarz turecki Faad-Effendi 
miał w rozmowie jednćj utrzymywać, iż po éi po- 
rażce, całe powstanie niebawem upaść musi. Zdaje 
się też, że i między powstańcami upadł duch zupeł- 
nie, jak to już wnosić można z użaleń na własnych 
wodzów swoich, którym zarzuczją brak zgody, i tej 
okoliczneści Brech niepowodzenie ruchów po- 
wstańczych ; „Samioci będący w oddziale Tsavellasa 
mieli się rozejść do domów, ponieważ dowódzca ich 
kazał jednego z nich za przekroczenie karności woj- 
skowej, sądzić i rozstrzelać. 


Księstwa Naddunajskie. 


Dnia 30go kwietnia wydano w Bukareszcie na- 
stępujący buletyn: Onegdaj 800 Turków przebyło 
Dunaj na 4 wielkich statkach i 50 małych łodziach 
z pod Nikopolis w pobliżu Turnu. Zaraz po dostaniu 
się na ląd, oddział ten sposobił się do zajęcia da- 
wnćj twierdzy tureckićj Kale stejącćj nad brzegiem. 
Aby mu wszakże niedać czasu przed nadejściem na- 
szćj piechoty ufortyfikować się tamże, dwa szwadro- 
ny ułanów księcia Nassau i kozaki 37 pułku wspie- 
rani 4 działami rzucili się pod ogoiem bateryj tu- 
reckich e prawego brzegu strzelających na fortyfika- 
ere i naparli nieprzyjaciela na Dunaj. Tymczasem 
wysiadły na ląd posiłki tureckie wysłane z Niko- 
polis w sile tysiąca ludzi i na nowo ten punkt zaję- 
ły, którego obrony nie mogła wziąść oczyw ście na 
siebie jazda nasza. Wszakże wśród tego przybył 
pułk piechoty Tobolski. Jeden batalion ustawił się 
w lasku na prawem skrzydle, a drogi pozostał w re- 
zerwie, a tymczasem pułkownik Dudychoj-Łyszyn, 
wsparty 4ma działami o których powyżej, rozsta- 
wionemi nad brzegiem, tudzież innemi 4ma ną dro- 
dze stojącemi, uderzył z dwoma kompaniami na for- 
tyfikacye. Mimo silnego ognia 26 dział bateryi tu- 
reckićj i piechoty nieprzyjacielskićj, atak wypadł jak 
najpomyśloićj, a szańce dostały się w ręce naszych 
walecznych. W tym samym Czasie 4 działa na le- 
wem skrzydle silny utrzymywały ogień przeciw 3m 
wielkim czółnom przybywającym z nowemi posiłkami, 
jedno z nich natychmiast się wróciło, drugie zosta- 
ło zatopionóm, 8 trzecie wpadło w nasze ręce. We- 
dług zeznań jeńców, których liczba wynosi 123 
Luc: 3000 Turków przeprawiło się na lewy brzeg 
Duoaj.; liczbę ae utopionych i rannych mo. 
żna liczyć na . naszćj strony zginęło 18, a 
rannych 2 oficerów i 58 żołnierzy, 2 


— W Galacsu wydanem zostało dnia 27 e, m. na- 


stępująće obwieszczenie konsula rosyjskiego: 1) 0- 
kręty pod flagą angielską i francuzką będą przytrzy- 
mane, 2) wszystkie okręty narodów neutralnych win- 
ny wciągu dni 8 z ładunkiem zboża lub bez wypły- 
Bad na morze Czarne, 3) tożsamo odnosi się do okręg- 
tów greckich, 4) po upływie tego terminu okręty 
państw neutralnych zobowiązane są przy wypływa- 
niu na Dunaj udać się dla własnego bezpieczeństwa 
do przystani w Braile. Rozporządzenie to ctwarło 
przeto handel zbożowy z Księstw na tydzień, z czego 
mnóstwo statków nieomieszkało natychmiast korzystać. 


Kronika miejscowa i zagraniczna. 


. — W kwietniu odpłynęło 31,500 wychodźców z portu Liver- 
pool. Jest to największa liczba, jaka dotychczas w jednym mie- 
siącu w jednym porcie wsiadła na statki żeby porzucić Europę. 

— Przed kilką tygodniami w Ecully pod Lugdunem, w czasie 
kopania studni, ziemia się oberwała i przysypała dwóch robotni- 
ków. Przy rozp znawaniu miejscowości okazało się, iż jeden 
z nich natychmiast żyć przestał, drugi zaś leżąc na tamtym 
w połowie tylko był przysypany. Od góry pozostał wąski otwór 
wolny, lecz niemożna się było wziąść do rozkopywania go, aby 
nie przysypać do reszty na pół „zakopanego ; przeto “oddział 
saperów dniem i nocą się zmieniając zajął się kopaniem tunelu 
ubocznego, i po 18 dniach z wielką ostrożnością prowadzonych 
robót, wydobyto wreszcie żywcem w dniu 3 maja zakopanego 
przez pół studniarza. Przez czas jego zakopania karmiono go i 
pojono wązkim otworem z góry, a dzienniki ogłaszały codzien- 
nie biuletyny o stanie jego zdrowia i rezultacie prac nad wy- 
dobyciem go z ziemi. Nawet arcybiskup lyoński osobiście przy- 
był pocieszyć go, bo w tóm okropnóm położeniu, wsparty na 

. gnijącym trupie towarzysza, pozbawiony wszelkiego ruchu i przy- 
gnieciony ziemią, chciał nieraz na własne godzić życie. Spo- 
dziewają się, iż zwęlna przyjdzie on napowrot do zdrowia nad- 
wątlonego długiemi cierpieniami. 

— Richelieu, którego posąg w Odessie zniszczonym został 
w czasie bombardowania, nazywał się Armand Emanuel du 
Plessis, książe Fronsac, hrabia Chinon, książe Richelieu, uro- 
dzony 1766 w Paryżu, wstąpił jako emigrant w czasie rewolu- 
cyi francuzkićj do służby rosyjskićj, został jenerałem i guber- 
natorem, i on właściwym jest założycielem Odessy. W r. 1814 
powrócił z restauracyą do Francyi, był prezesem rady ministrów, 
zawarł pokój paryski i umarł w Paryżu 16 maja 1821 r. 

— Dziennik Moniteur de la Flotte, podaje następujące 
szczegóły o admirale Łazarewie. Admirał ten od kilku już lat 
dowodzi flotą rosyjską na morzu Czarnóm. Służył on dla ukształ- 
cenia się w marynarce angielskićj i uchodzi za biegłego mary- 
narza, walecznego oficera i dobrego administratora, Jego suro- 
wa karność weszła w przysłowie; uważał on ją zawsze za jeden 
z głównych warunków powodzenia w wojennych działaniach. 
Prócz tego admirał Łazarew posiada gruntowną znajomość hy- 
drograficzną morza Czarnego, a mianowicie rosyjskich jego brze- 
gów. Utrzymują, że w skutku dawniejszych swoich stosunków, 
admirał nieradby się potykać z Anglikami, ale szczerze pragnie 
sposobności stoczenia bitwy z flotą francuzką. Większa część 


- Kurs wiedeński z 4. 132 maja. 


rosyjskich okrętów na morzu Czarnóm zbudowana jest podług ` 


angielskich modeli. Wszakże pomimo wszelkich usiłowań, nie- 
powiodło się admirałowi zwalczyć nieprzyjaciela, który wszystkie 
jego starania o udoskonalenie floty paraliżuje. Nieprzyjacielem 
tym jest robak, który Anglicy nazywają dry-rat (robak wier- 
cący), a który okrętom na morzu Czarnóm największe wyrządza 
szkody. Wszakże i bez tego wroga, flota rosyjska niebyłaby 
w stanie zmierzyć się choć na chwilę z flotą połączoną. Liczba 
jej majtków jest niedostateczna, a jakkolwiek liczy kilka wiel- 
kich okrętów wojennych, to przecież zbywa jej na odpowiednióćj 
liczbie parowców, co ze względu na dzisiejszy sposób prowadze- 
nia wojny na morzu, ważnym jest niedostatkiem. 

— W więzieniu Newgate w Londynie, osadzono niejakiego 


Mozes Mozes przechowywacza rzeczy skradzionych, którego na- ` 


zwaćby można królem przechowywaczy. Prowadził on swoje rze- 
miosło na największą skalę, jakkolwiek niegardził i najdrobniej- 
szemi depozytami. Mówiące przeciw niemu dowody są tak wy- 
raźne, że ani wątpić można o jego skazaniu. Tyle pewnego, 
że policya zabrała w jego mieszkaniu na Petticoat-Lane nie- 
zmierną ilość skradzionych effektów wszelkiego rodzaju, zacząw- 
szy od fularowćj chustki aż do indyjskiego szalu, od srebrnćj 
łyżeczki do brylantowego dyademu, od ściennego gwoździa do 
mahoniowego stolika i eleganckich podróżnych rekwizytów. Po- 
kazało się, że znaczna część tych rzeczy pochodziła z gwałto- 
wnych kradzieży i rabunków, przed kilku i więcćj laty dokona- 
nych; i takie mnóstwo tych efektów złożono w piwnicach Man- 
sion-House, że pospólstwo przezwało skład ten „wielką wysta- 
wą przemysłu *. Cuda opowiadają o rozciągłości działań wielkiego 
przechowywacza. I tak mówią, że Mozes Mozes którego żona 
handluje staremi sukniami w mizernym kramie na Petticoat-Lan 
ma 40,000 dukatów złożonych u pewnego bankiera, że 
50 dorożkarzy na swoje usługi, 1 że wy prawił już dwa trzy- 
masztowe okręty z rzeczami skradzionemi do Australii. 


Przyjechali do Krakowa: l h 
gęzef Balma z Mołdawii. Antoni Mizerski, 


miał | 
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z Tarnowa. Tomasz Machnioki, Stanisław Olszewski z Warszawy. 
Alfred Strażyński z Dsiekanowio, Józef Drohojowski, Rudolf Sta- 
rzewski z Wiednia. Edmund Dabski z Miechowa. 

Wyjechali: Antoni Skalicki, Teodor Tergondo do Wiednia. Ju- 
lia Korytowska do Częstochowy, Kajetan Morawski do Wrocła- 
wia, Edward Metke do Prus. Kacper Bielecki do Warszawy. Ale- 
ksander de Nielesko do Lwowa. Edmund hr. Krasicki do Rzeszo- 
wa. Eugeniusz Rozwadowski do Saoza, 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 


raków i2 maja. Dowóz wgzorajszy w Michałowicach wy- 
nosił okoto 2000 koroy zboża, w Kosmyrzowie paręset przezna- 
czonych do Prus na transito, Między kupującymi objawiło się 
brak chęci, ale w obeo znizenia cen na 2', złp. na korou, dosyć 
skupowaso; wkońcu targ bar dziój jeszcze oałabł i nieoboiano dal- 
szych zakupywać partyj, Których zamówienia spodziewano się. 
Żyto płacono na 37—39 '/2 Z%p., w końcu chciano prima odstąpić 
już po 48%, Si. a niebyło kupojągych, Pazenioy od 41 na 4t, a 
w końcu na 43 wyborowego Ziarna w znacznych ilościach można 
było nabyć na umówioną dostawę, Jeczmień 26—28 złp. NÊ tu- 
tejszym targu, ponieważ targ Michałowski ta się skoncentrował, 
a kupujących nie przybyło Ami z Prus ani z Galicyi, rach w sprze- 
daży był bardzo słaby; gdyby kupować chciano za gotówkę, ceny 
byłyby bardzićj jesscze spadły. Ponieważ jednak kupno ograni- 
ozało się na miejscowych tylko, a spekulanci niechcieli przysta- 
wać na umowy na papiery; Przeto około połowy zwiezionego ziar- 
na zsypano. To co sprzedano, płącono do Prus pszenicę 42', do 
14', złp., na austrynoką monete można było zaraz zrana dostać 
za piękno ziarno do 14 sr, Na mowę sprzedano z późniejszą do- 
atawą po 13, 13%/,—18*, sł * Ayto płacowo najwyśćj 12, sēr. 
W ogóle płacono 117,—12-,- Targ wreszoio ku spadkowi miał 
się, i tylko zbywało na przedsiębiorcach z gotówką, coby oały 
targ mogli byli trzymać. 


EAR WOZY zp z, raren EC ETZ 
Kurs papierów publicznych i pieniędzy 

Wieden. Kursa talegrafctne w dnia 13go maja: — Motaliki 
5-pr. 86*/,,.— Motaliki Z pr, 771/,, Motaliki 4-pr. 70. — 
4-pr. x 1500 r. 93. — 23'4-Ppr. 487, — 1-pr. 19%, z ciągn— 
s 1830 r. 250, 302. —Augsburg 1365, — Londyn 13 kr. 18, — 
Paryż 1607,.—Akoyo Bankowe 1316, — Akcyo kol. żel. póła.— 
Ferdyn. ——. Pożyoska s r. 1851 lit. A, ——., B 
Ost-Donsu Dampfach —. 

Kurs krakowski 13go maja. Banknoty. austr, A. 82!/, pł. 81. 
Pruski kurant ś. 111 ia Pó. LIL. — Rabie srebrne nowe ż. 104%,. 
pł. 164',. — Cwancygiery nowo 6 111, pł. 110. — Cwan- 
oygiery stare A. 110 pł. 109. — Imperyały ż. 35 12, pł. 35.— 
Dukaty austr. i holend. $. 21 — pł. 20 15. - 20frankowe ż. 35 — 
pł. 34 —. Listy sast. pol. ż. 92!, pł, 92:,.— Listy Zast. galio. 
4. 94 pł. 93!,. 

Kurs lwowski d. 10go maja. Dukat holend. 6 zèr. kr. 14.— Du- 
kat cos. 6 sër. 18 kr. — Półimperyał ros. 10 słr. 5} kr. 
Rubel ros. 2 str. 7 kr. — Talar pruski 2 złr. 2 kr. — Pol- 
ski kurant i pięciosłotówka 1 słr, 32 kr. — -Kurs listów sast. 
w gal. stan. Instytucie kredytowym: Kupiono prócz kaponów 100 
po zër. 91 kr. 45 w mk. — Sprzodano 100 po słr. — kr 
Dawano za 150 zły, — kr. —, — Zadano str. — kr. —. 

Motaliki 863. — Nowa pożycw. 
767,.--Akoyo Banku wied, 1207. Akcyo kolei żel. pół. 214, — 
Agio od słota 405, od srebra 36.— Oblig. uwołn. grant. 83%, — 
Nowa pożyczka 1854 r. 92. 

Kurs wrocławski z dnia 12 maja. Banknoty austr. 74%, $. — 
Banknoty pol. 90,, ż.— Listy sastawne polskie dawne SAM d. — 
nowe— d. — Listy zastawne poznańs. 4-pr. 100'/, ż.. — dto 
3',-pr. 917, ż. — Kolej Krax.-górno-ssiąska 82%, ż. 


Przegląd Polityczny. 


Depesze telegraficzne. 


Hamburg 12 maja. Fiota francuska znajdowała się 10go 
wieczór w Wielkim Bełcie pod Ramsoe, flota angielska 
stała 7go pod wyspą Goltska Sańdóś napółnoc Gotlandyi. 
(Podana wczoraj depesza z Wand. in Nord. o przy- 
byciu floty pod Rewel, zdaje się przeto być mylna). 

„erlin 12g0. Korespondencya Pruska upoważni0- 
ną jest do zaprzeczenia wszelkia pogłoskom o mającćj 
nastąpić zmianie ministerstwa, osobliwie zaś o powołaniu 
hr. Dohaa do utworzenia nowego gabinetu. Wszystkie te 
pogłoski są bezzasadne. 


Dnia 8go b. m. o 46j popołudniu flotą francuzka pod 
wodzą wiceadmirała Parseval Deschćaes zawinęła na wscho— 
dniem wybrzeżu Jatlandyi w pobliżu przylądka Skagen. 
Liczy omą z okrętów liniowych: „Inflexible* 90 dział, 
„Duguesclin“ 90 dział, „Jemappes“ 100 dział, „Tage 
120 dział; tudzież z fregat żaglowych: „Virginie“ 54 
dział, „Poursuivante* 54 dział; parowych fregat: „Da- 
rien“ 20 dział, „Lucifer“ 6 dział i dwóch mniejszych pa- 
rowców. Towarzyszy tój flocie jeden duński okręt linio- 
wy. Flota angielska niezawodni” odpłynęła 5go z pod 
Elgsnabben, a ponieważ powyższa depesza mówi o zawi- 
nięciu jéj przy Gottska Sandóe, zatem flota ta cofnęła się 
nieco od celu swego, jeśli tym ma być zatoka fińska, 

O sprawie powstańców greckich najsprzeczniejsze wciąż 
wiadomości. Gazeta Tryestska w listach swoich ateń- 
skich podaje zapewne z greckich źródeł o tryumfach po- 
wstańców pod Domoko i Trikala, © czóm już doniećliśmy 
z depesz ; tudzież, iż powstanie szerzy się mocno w Ma- 
cedonii, a w Epirze i Tessali. trzyma się dzielnie. Ina- 


do dnia 13go maja: | CZÓJ tę rzecz wystawiają dzienaśki francuskie, które wró- 
od dnia ję” = d'Alstad y ja , 


żą bliski usadek powstania. 


SPOSTRZEZENIA METEOROLOGICZNE. 
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Z nad Duuaju niemasz nic ważnego do doniesienia. 

Czytamy w Monitorze: „Niektóre dzienniki wspomi- 
nały o sporze między jenerałem Baraguay i Portą, w sku- 
tek którego poseł zagrozić miał opuszczeniem Stambułu 
z całym personalem ambasady. Rząd nieotrzymał dotąd 
dostatecznych szczegółów, aby określić chrakter tego spo- 
ru. Wie on tylko z depeszy 28go z. m., że nie było ża- 
dnój przerwy w stósunkach między poselstwem cesarskiem 
i Portą Ottomeńską. Zdaje się, Że zajś ie nastąpiło z po- 
wodu wyjątków jakie znieść mogło rozporządzenie rządu 
ottomańskiego tyczące się wydalenia poddanych greckich 
osiedlonych na terytoryum tureckiem. Było to rzeczą 
Dywanu, aby osądzić czyja obecność była niebezpieczną, 
a czyja nią nie była. Jeżeli w tćj okoliczności, rząd ce- 
sarski mógł dać jaką radę, to tę, aby kwestyą bezpie- 
czaństwa pubbiczneg : nie zamieniać w kwestyą religijną. 
W tym duchu przesłane zostały instrukcye do Konstanty- 
aopolu, skoro tylko doszła rząd wiadomość o postanowie- 
niu Porty“. W tych kilsu wyrazach Monitora jest: po- 
tępienie posła francuskiego, usprawiedliwienia Reszyda, 
i obraz dokładny całój politykt francuskiój, która nie wię- 
my dotąd czego chce, czego niechce, a zwłaszcza za co 
się biją. 

W breku wiadomości ważnych z teatru wojny nad Du- 
najem, podajemy z Observateur Belge wyjątek z ra- 
portu pukownika Dieu, który przesłał przed ustąpieniem 
Rosyan z Małój Wołoszczyzny. Pułkownik Dieu był wszta- 
bie głównym Omera paszy, nie zginął noturalnie skoro 
pisze raporta i mógł się przekonać najlepićj o stanie ar- 
mii tureckiéj, o środkach pomocniczych jakich wymaga i 
o dalszych dla sprzymierzeńców z tój sirony widokach. 
Armia Omera paszy wynosi od 100 do 110,000 regular- 
nego żołnierza. Kawalerya jest dosyć źle uzbrojona, za 
słaba w porównaniu z piechotą. Artylerya składa się z 180 
do 200 dział. O nieregularnóm wojsku mówi p. Dieu: 
„Biją się źle, szkodzą więcój niż pomagają, i nie znają 
źadnój karności. W prawdziwój bitwie mogą armią całą 
na szwank wystawić“. Z powyższą siłą musi Omer pasza 
wszystkie garnizony od Widdynia aż do Sylistryi utrzy- 
mać, drugą linię obronną od Zofii do Warny wycią- 
gnąć, i za nią Tyrnawę, Szumłę i Pravadi obsadzić, 
Skoro się na garnizony strąci 40,000, na obronę Kalafatu 
20,000, zostaje 40 do 50,000 ludzi i 400 do 120 armat, 
które Omer pasza ma do operacyi. Z tém ma on się 
oprzeć Rosyanom, którzy według p. Dieu mają 190,000 
piechoty, 25,000 konnicy, 12,000 artyleryi i 600 dział. 
Siła ta zdaje się przesadzoną, wynosiłaby bowiem 227 
tysięcy czynnćj armii, nierachując 25,000 kozaków. Z te- 
go, pisze p. ener jest pod Kalafatem, operacye 
przeto Rosya w ,000 czynić może. W Dobruczy ma 
być 60,000, pozostaja 140,000 do zgwałcenia SE 
Dunaju pod Rassową, o 2 dni od Sylistryi i do połącze- 
nia się korpusem w Dobruczy. Idąc wzdłuż Dunaju pod 
górę, w przypuszczeniu że oblegą Sylistryę, zostawią 
przed nią 40,000, w 100,000 wysłany książę Paskiewicz 
do zasłonienia operacyi, którój Omer pasza x 50,000 
przeszkodzić nie będzie wstanie. Pułkownik Dieu poleca 
przeto wojskom sprzymierzonym największy pośpiech i 
obawia się w razie, gdyby 40 lub 45,000 wojska sprzy- 
mierzonego nie stanęło natychmiast na linii bojowój, pó- 
źnićj co przybędzie chyba tylko, aby zbierać resztki z ar- 
mii Omera paszy. Jakkolwiek bądź, ruina zupełaa według 
p. Dieu oczekuje państwo tureckie w Europie. Jeżeli zaś 
Francya i Anglia założyły, sobie, nietylko przeszkodzić 
aby Rosyanie Bałwanu nieprzeszli, ale żeby Księstwa 0- 
puścili, na to nietylko pułkownik Dieu ale i jen. Baraguay 
d'Hilliers utrzymują, że trzeba europejskićj armii z 150,000 
Żołnierza, 

Książe Pruski gubernator wojenny prowincyi nadreń- 
skiéj i Westfalii otrzymał 4ro-tygodniowy urlop, który 
w pierwszych dniach czerwca rozpocznie, udając się do 
Baden-Baden, gdzie familia jego przebywa. Dzienniki 
francuskie podają o tym wypadku depeszę telegraficzną, 
z tém jednak wyrażeniem, iż książe zaprzestał tymczaso” 
ki AMT obowiązków gubernatora rzeczonych pro- 

Jen. hr. Bonin b. minister wojny nie wyjeżdża jak gło- 
szono zagranicę, ale obejmuje dowództwo dywizyi swo- 
jój w Nissie na Szląsku. Były minister pruski hr. Alvens- 
leben jedzie do Wiednia w nadzwyczajnój misyi, 

Bank pruski zniżył disconto weksli na 4/, a na zasta- 
wy na 50/5. j X 

Hre. Leiningen nadzwyczajny poseł badeński przy dwo- 
rze papieskim w sprawie sporu kościelnego, miał pier- 
wsze posłuchanie u Ojca Ś. w d. 2 maja. Papież wyraził się 
w duchu ostatniej swojój allokucyi tojest za arcybiskupem 
fryburgskim, oświadczył wszakże, że chętnie układać się 
będzie z rządem badeńskim, jeżeli w instrukcyi posła pe- 
wne zmiany nastąpią, 

Jego świątobliwość Papież, odzyskał zupełne zdrowie. 

Główny popieracz unii kościoła wschoduiego z Rzymem 
Grek Pizipios miał posłuchanie u Ojca świętego, któremu 
przedstawiał obszernie plany swoje dążące do urzeczywi- 
stnienia ważnego tego dzieła. O skutku tego posłuchania 
nie wiadomo. 

„Z Genui donszą 9go: Garibaldi przybył tutaj na okrę- 
cie ładownym węglami z Newcastle, a Mikułaj Tommaseo 
z Korfu. Ten ostatni prawie zupełnie ociemniał. 

aoza się tek. 
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` Antoni Czapliński zarządzca drukarni. 
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Si Kundmachung. PA 

[N. 7831]. Zufelge Weisung der h. Ministeriums des Innern vom 
Ż6ten Ostober 1853. Z. 27,493 wird gur allgemeinen Kenntniss ge- 
bracht, dass alle jene Bewerber, welche im Solarjahre 1854 zur 
Ablegung dor Staatprüfuag für Forstwirthe zugelassen werden wol- 
en, ihre nach Vorsohrift der h. Ministerial-Verordnung vom t6ten 
ürz 1850. (R. G. B. vom J. 1850 Säck XXVI N. 63 S. 649) 
elegten Gesuche bienen der uniiberschreittbareu Frist bis letzten 
uni d. J, bei dor Krakauer k. k. Landes-Regierung einzubringen 
aben, 

Zeit un Ort der Abhaltung dieser Priifung wird den Candidaten 
lach Kinlanguvg der Gesuche bekannt gegeben werden, 

Von der k. k, Gubərnial Commission. 

Krakau Arten Mai 1854. 
Franz Graf Mercandin, 
k. k. Landes-President. 


(469 ) Konkursausschreibung. Q-3) 

[N.9461.] Zur Besetzung derbei der k.k. Bau-Direction in Krakau 
śistemisirte Stelle eines Sekretiars als Leiters des Kanzeleidien- 
stes, womit die X Dińtenklasse und ein Jahrgehalt von sechshun- 
dort Gulden CM. verbunden ist, wird der Konkurs bis iten Jany 
d. ausgeschrieben: 

Bewerber um diesen Posten, haben ihre gehörig belegten Gesu- 

che unter Nachweisung ihres Alters, der etwa zuriickgelegten Stu- 
dien ihrer bisherigen Dienstleistung, Moralitit, dann der;Kenntnisa 
er deutsohen, und der polnischen, oder einer andern slavisohen 
Prache, ferner unter Angabe, ob und in welchem Grade, sie mit 
tinem, oder dem andern galizischen Bsu-Beamtem vorwandt, oder 
Verschwiigert sind, im vorgesohriebenen Dienstwege längstens bis 
lten Juny l, J. bei der k. k. Gubernial-Cemmiasion in Krakau ein- 
zubringen. 

Hiebei wird bemerkt, das auf diejenigon Bewerber vorzüglich 

edacht genommen wird, welche zugleich bautechnische Studien 
nachzuweisen im Stando sind, und dass in einem solchen Fälle dem 
zu ernennenden Mekrńter seinerzeit der Rücktritt zum technischen 

ienste nicht genommen, derselbe vielmehr durch eine gelungene 
«ósung der ihm gestellten Aufgabe sich Ansprüche auf eine vor- 
Zugsweise Boriisksichtigung erwerben würde. Uibrigene werden die 

ei einer Bau-Direction erworbenen Manipulations Kenntnisse zur 
esosderen Empfoblung dienen. 
Von de k. k. Gubernial- Commission. 
Krakau am 30ten April 1854, i 
NDZ R 00 PC Oui ga RÓ RZE 
(414) Kundmachung. Boa, 
. Militär Untersuchung Sektion zu Krakau sind im 

NA Ke, Ciwil- Personen zu folgenden Stra- 
fen ve.urtheilt worden: > ` bam 

wegen Wiedersetzung gegen die Organe der öffentliche Sicher= 
heit: Hersch Dawid Geduldig Kirschnergeselle aus Krakau zu zwan- 
zig Stockstreichen; Chaim Schmeidler Handelsmonn aus Krakau zu 
Vierwó chentliche durch zweimahligos fosten in der Woche verschńrf- 
J Stookhansarreste in Eiso». Aus Anlass der am 24ten April d. 

` Btattg- fandenen allerhóchsten Vermählungsfeier Seiner k. k, a- 
Postolischen Majestät ist diese Arreststrafe im Gnadenwege nach- 
Becehen worden; Winzens Gawlas Bäcker aus Oświecim Wadowi- 
zer Kreises in Gallizien zu dem seit 25. Mórz bis 20 April d. J. 
dusgestandenen Untersuchungsarreste. ` 

Von der k. k. Militär Uotersuchungs Seotion 


Krakau sm 2ten Mai 1854. Ripp Sr 


OBWIESZCZENIE. zi e 
| Sekoya Śledozą wojskową w Krakowie, zostały u- 
~ ehre deen 1854 następujące 0y aaa ` 
Za opór praeciw organom publicznego bewpieczeńś a Ge 
Dawid Geduldig, czeladnik kuśnierski z Krakowa, z 0 kijów; 
Chaim Schmeidłer, handlarz z Krakowa, na cztero PE ge 
reszt w kajdanach, obostrzony podwójnym postem 0 an keie 
dzie co tydzień; temuż w skutek nastąpionych w dniu Tyt 
b r. Najwyższych zaślabin Jego Cesarsko Królewskiój ee 
skićj Mości, tea areszt w drodze łaski da ee sgr 
Wincenty Gawlas, piekarz z Oświecimia w obwodz:© się ée om 
w Galicyi, podobnież od 25 marca do 20 kwietnia b. r. odsiedzia- 
nego śledczego areszto. 
Z o k. wojennćj gy Bess, 
Kraków dnia 2 maja è 
(pódpisano) Ripp, Gim. 


N. 8665. ODEZWA. (394—2-3) 


Czyny bohatyrskie Armii Cesarsko-Austryjackićj dla ratowania 
całości ojczyzny w przykrych latach 1848 i 1849, napełniły 
już kilkakrotnie z wzruszeniem i zadziwieniem serca przyjacieli 
ojczyzny. 1 d SS 

Obecnie, gdzie pierwsze laury rozdzielone , „niektóre tajemni- 
ce wyjawione, gdzie krytyczny rozbiór operacyj wojennych , któ- 
tym uczeni i doświadczeni w sztuce mężowie naszą historyą 
wojenną wzbogacili, głębszy rzut oka dozwala wejść w chwile 
największych niebezpieczeństw, jak niemnićj genialnych Ą bocha- 
terskich obrotów — w tym także czasie spoczywa mnićj uświę- 
cony w sztuki taktyki z zamiłowaniem przy dziełach historyi, 
które dają świadectwo o szlachetnóm poświęceniu się; któróm 
nasi bracia ojczyzny właściwy punkt obrotu szczęścia ojczyzny 
przez śmierć bohatyrską osiągnąć pomagały. 

Za bohatyrów powyższych , uważamy tych dzielnych mężów 
pułku piechoty Księcia Emil na czele podpułkownika Barona 
Bustenau, którzy w wilią wieczora rozstrzygnąć się mającćj woj- 
ny pod Custozza, zupełnie sami naprzeciw nieprzyjacielskiego 
korpusu z armii 25,000 ludzi, z wzgórz Beretara pod Somma 
Campagna, niebezpieczeństwa ruchu w tyle naszćj armii wstrzy- 
mali i swą śmiercią bochaterską rozerwali. 

Za ten śmiały decydujący CZYN» raczyła Jego Ces. Kr. Apo- 
stolska Mość podpułkownikow! Baronowi Sustenau, który już 
w ówbzas zginął, krzyż Maryi Tee: wdowie po nim pozo- 
stałéj pensyą orderową, jak niemniéj wielu oficerom i żołnie- ` 
Tzom pułku krzyże zasługi i medale, jako dowód najwyższego 
zado ienia udzielić. 

(egen Król. miasta stołecznego i fortecy granicznej | 


nm A Z NN Z Z Z ZZ Z 


_ Dodatek do Nru 1 


Ołomuńca sądziła, że powinna równie ten czyn bohatyrski czcić, 
i uważała go za godny stałćj pamiątki. 

Proponuje w murach swych postawić pomnik tym poległym 
bohaterom, ponieważ Ołomuniec w obwodzie werbowniczym 
dzielnego pułku stoi, dumny na historyczne wspomnienia dalszćj 
przeszłości, stróżem i pocieszycielem Cesarza i Jego wiernych 
w ostatnich dniach zdrady i zawikłania był, ponieważ Ołomu- 
niec przez Opatrzność Boską punktem wyjścia i podpory naj- 
nowszego obrotu krajowych stosunków został , ponieważ w Oło- 
muńcu. warowni granicznój Austryackiój, słowa czczonego bo- 
hatyra: „trzymajcie się dzielni moi hanacy, tu musimy wytrwać 
aż do ostatniego męża*—z miejscowego znaczenia i zawsze go- 
rętszćj krwi są, Ołomuniec przeto punkt zbioru znaków, wspo- 
mnienia czasu i wierności we wszystkich czasach Cesarzowi oka- 
zanćj, być powinien. 

W tym duchu licząc na udział przyjacieli ojczyzny, nawet 
z dalszych obwodów, wielka gmina Król. miasta stołecznego 
Ołomuńca, z grona swego upoważniła” Komitet do przeprowa- 


dzenia wszystkich potrzebnych kroków w celu założenia tego | 


pomnika, wyjednała zezwolenie do zarządzenia subskrypcyi i po- 
ruczyła przedsiębiorstwo opiece Jego Ces. Kr. Apost. Mości. 
Uprasza się przeto najuprzejmićj do udziału w składkach na 
powyższy pomnik, z nadmienieniem, że bliższy stan tego po- 
mnika w miarę rezultatu subskrypcyj, późnićj dó wiadomości po- 
dany zostanie. 
* Imiona i nazwiska w składce udział mających, przez gazety 
ogłoszone będą. 
Kwoty subskrypcyjne mają być do Rady gminnćj, lub do 
podpisanego Komitetu przesyłane. l 
Ołomuniec dnia 29 lipca 1853. 
Z Komitetu do założenia pomnika dla poległych pod Somma 
Campagna morawskich bohaterów pułku piechoty Ks. Emila Nr. 54. 
Dr. Kallina , Prezes. — Dr. Mandelblih, Radzca gmi- 
ny.—Józef Seifert, Radzca gminy. — Ignacy Ramsel, 
Radzca gminy. — Józef Wallenda, Radzca gminy. 


N. 5220. Kundmachung. (420—1-3) 


Am 30t»n Mai 1854 wird in der Kreisamts-Kanzlei die Verhan- 
dung wegen Ankauf eines Dienstpferdes fir den Kreis-Dragoner 
stattfinden. Dieses Dienstpferd darf nicht unter fünf, und nicht über 


sieben Jahre alt sein, mues fehlerfrei und wenigstons 15 Faust 
hoch sein. 


Dieses wird zur allgemeinen Kenntniss gebracht , und jene Pfer- 
debesitzer, welche ein derlein geeignetes Pferd dem Aerar bis zum 
Betrage von 120 fl. CM. überlassen wollen, aufgefordert solohes 
am bestimmten Tago hier vorzuführon, 

Vom k. F. Kreisamt. 
Krakau am Sten Mai 1854. 


Die Aufaahmo eines Traoteura für das k. k. Kadeten Jnstitut 
su Krakau wird im Offertwege vorgenommsn werden. Hieravf be- 
siigliche Anträgo sind bis 1Oten Juni d. J. beim Kadeten Jnstituta- 
Kommando einsureichen. Die Kontrakts und Offertebedingnisse kön- 
nen täglioh in der Kanzlei des Kadeten Jnstitutes Breitegasse N, 44 
Im iten Stock eingesehen werden. 

Krakau am 10ten Mai 1854, 
(131-1-3) Vom k. k, Kadenten Jnstituta- Kommando. 


Kund m 


(404) 


10 Dziennika „CZAS“, 


| Kundmachung. 


[N. 1108 J. G. EI Der zur Leistung der Kapitals-Entsohädi- 
guug und Verziehung der Kntlastangskapitalien zu Folge Aller- 
hochsten Patentes vom 25 Oktober 1853 (Reichsgesetzblatt N. 236 
ex 1853) errichtete Grundentlastnngefond ist für das Grossherzog- 
thum Krakau mit 1. März l. J., und fir das Verwaltungegebiet 
Krakau der Kónigreiche Galizien und Lodomerien mit iten April 

, 1854 ins Leben getreten, und wird von der k.k. Grundentlastungs- 

, fonds-Direkzion in Krakau verwaltet werden, welche fir jeden 

_ dieser Fonde ale selbststandige Landesbehórde agirt, und Zem ho- 
hen k. k. Ministerium dog lanern unmittebar untergeordnet ist. 

t Mit Riicksisht auf diese Aktiwirung des Grundentlastungsfondes 
für Galizien bat das hohe k. k. Ministerium des Innern mit hohem 
Erlasse vom 15ten April 1854 Zahl 9052 an:eordnet, dass die zur 

, Liquidirang und fliissigmachung der mit Kreisschreiber vom 27, 

` Jani 1849 Zahl 7302 bewilligten jährlichen Urbarial - Entechidi- 
gunge-Vorschiisse bei der k. k. galizischen Landesstelle bestehen- 
de k. k, Urbarial-Entschidigungsvorschues- Commission ihre Thà- 
tigkeit mit Endo April 1. J. zu schliessen, und mit 1. Mai 1. J. die 

|k. k. Grandentlastunge-Ministerial Commission in Krakau in die 

` fankzionen derselben, so weit solche das Verwaltungsgebiet Kra- 

| kau von Galizien betreffen, zu treten habe. Hievon werden die Be- 

zugsberechtigten zur Wissenschaft und Darnachachtung verstandigt. 
Von der Krakauer k.k. Grandentlastunge-Ministerial-Commission. 
Krakau don 30ten April 1854. 

(403-1-3) Der Ministerial Kommissär Hietzgern v. Nordfelden. 


Gre) Kundmachung. © 
[N. 8087.] Privatechiiler sind verpflichtet, sich vor Zulassung zur 
Prifang an der k.k. Hauptschule in Gemóksshcit des $ 96 der po- 
litischen Schulverfassung über den durch einen Geistlichen oder 
Religionslehrer desjenigen Ritus oder Cultus, dom sie angehören, 
erhaltenen Religionsunterricht ordnungsmässig auszuwoisen. Hievon 
werden die betheiligten Eltern, Vormiinder und Privatlehrer im 
Grundo der Entscheidung der hohen k, k. Landesschujbehórde vom 
Sien April 1. J. Z. 1339 ia Konntniss gesetzt. 
Von der Volksschalen-Ober-Aufsicht. 
Krakau den 13ten April 1854. 


Obwieszczenie. 


Uczniowie prywatnie nauki pobierający, są na mocy $ 96 ustaw 
dla szkół ludowych obowiązani, prze przypuszozeniem do egra- 
minu przy o.k. szkole głównćj odbyć się mającego , należycie się 
egent? zinc adigi przez duchownego lub nauczyciela re- 
ligii właściwogo obrządku ozyli wyznania odbierali. Co niniejssóm 
do wiadomości rodziców, opiekunów i nauczycieli prywatnych 
w skutok odozwy wysokiój o. k. władzy szkolnój z d. 7 kwietnia 
r. b. L. 1339 podaje się, 

Z nadzoru szkół ludowych. 
Kraków d. 13 kwietnia 1854 r. 


N. 1184. CES. KRÓL. TRYBUNAŁ (398-2-3) 


Wielkiego Księstwa Krakowskiego. 

Stósownie do art. 12 ustawy hipoteczpój s r. 1844 c. k, Trybu- 
nał po wysłuchaniu wniosku Prokuratora, wzywa wszystkich ma- 
jących prawo do spadku po zmarłym na dniu 10 listopada 1828 r, 
w Krakowie Sxozepanie Gołębiowskim, skł»dojącego się.z połowy: 
realności N. 182 w gminie VIII. Kleparz położonój, aby się w za- 
kresie miesięcy trzech do o. k. Trybunała z prawami swemi zgło- 
sili i takowe udowodnili; w przeciwnym bowiem razie, po upły 


nieniu rzeczonego terminu adek wi ] á 

siọ dziociom spadkoblorcy” Restau Gołykiów fonia "| Made 

lenie x Gołębiowskich Markiewiczowćj przyznanym zostanie. 
Kraków dnia 19 kwietnia 1854 r. 


Sędzia prezydujący, A. Karwacki, Sekr. W. Płoncsyński. 


ach u m g. 


(2-3) 


[N. 9609.] Mit Bezug auf die unterm 28sten Februar 1854 verlautbarte Kundmachung wird allgemein bekannt gegeben 
dass vom 1sten Mai d. J. angegeben, alle Gattungen Kavallerie Reit- dann Artillerie Reit- und Zugpferde in unbeschrankter 
Anzahl um die bereits bekannten Preise, ausser den gewóhnlichen Assentplatzen zu Radauz, Drohowyże und Olchowce auch 
noch in den nachbenannten Stationen von den daselbst aufgestellten Assent-Commissionen, erkauft und assentirt werden und 


zwar: in 
Biała Podgórze Tarnow | Bochnia Rzeszów | Mościska | Jaworow Sambor Żołkiew | Złoczow 
SLL E EE 
zwei mal $ l > wöchentlich mit Ausnahme der Sonn- und 
im Monat | Mit Ausnahme der Sonn- und Feiertage — täglich 2a mal Feiertage — taglich 
Zborów | Horo- | Brzeżany und Stanislau | Brody |Lonborg Szczerzec| Tarnopol | Czortkow Czerno- Lane 
denka | Monasterzyska i WS 


2 mal im Monat 


täglich 


3 malim Monat | 2 malim Monat 


täglich 


täglich | drei mal monatlich 


Die Tage an welchen die Assentirung, in jenen Stationen, wo selbe nicht täglich stattfindet, abgehalten werden wird, werden 
durch die betreffenden Assent-Commissionen eigens verlautbart werden. 


Lemberg am 23 April 1854- 0 


W odniesieniu się do Obwieszczenia z dnia 28go lutego 


Vom k. k. IV. Armee-Commando. 


łoszenie. 


1854 r. podaje się do wiadomości, że od dnia 1go maja b. r. 


poczynając wszelkie gatunki koni kawaleryjskich , tudzież koni a tyleryjskich i zaprzęgowych w nieogranicznćj liczbie po cenach 


już wiadomych, oprócz zwyczajnych miejsc assenterunkowych w 


Radautz, Drohowyże i Olchówce, w zamieszczonych poniżćj je- 


szcze stacyach przez ustanowione tamże Kommissye assenterunkowe, zakupowane i assenterowane będą, a mianowicie: w 


Biały Podgórzu | Tarnowie Bochni Rzeszowie | Mościskach | Jaworowie | Samborze | Żółkwi | Złoczowie 
ee EE E . 
—— : $ każdego dnia 
d z SA, wsie ad dn WIE 
„abe każdego dnia Z wyjątkiem niedzieli i świąt kak wyjąwszy niedzieli i świąt 


Dnie w których Assenterunek w stacyach, w których nie 


Kommissye assenterunkowe osobno ogłoszone będą. 


Lwów dnia 28 kwietnia 1854 r, 


í 8 Czortko- |Czerniow- 

. Horo- | Brzeżanach i Stanisła- „ © | Szczerze-| Tarno- š Kołomei 
Zborowie 1 ` dence | Monasterzysk: wowie Brodach Lwowie | cach polu wie cach el 
H ONEONE, e e? r — 

; trzy razy dwa raz codzien- misii Gaia 
dwa razy w miesiąc | codziennie. | w miesiąc be soe "gg b zr każdego 


każdego dnia ma miejsce, odbywać się będzie, przez dotyczące 


e 


Z ©. K. IV. Komendy Armii. 


6 


Dodatek do Czasu. 


a EE CC 


mg Obwieszczenie. (416—1-3) 
Stósownie do rozporz nia Wysokiego o. k. Ministeryum spraw 
wewnętrznych z dnia 46 października 1853 Nr. 27,493, podaje się 
do powszechućj wiadomości, że wszyscy ci kandydaci, którzy 
w roku bieżącym 1854 do złożenia egraminu rządowego na go- 
spodarzy leśnych przypuszczeni być chcą, podania swoje wedle 
przepisu Wysokiego rozporządzenia ministeryalnego z dnia 16go 
marca 1850 (Dziennik praw Państwa z r. 1850 część XXVI. N.63 
str. 640) instraowane, w przeciągu zakreślonego terminu do koń- 
óa czerwca b. r. do ces. tr. Prezydentury krajowój w Krakowie 
wnieść maj l 
Czas i miejsce odbycia rzeczonego egzaminu kandydatów, po zło- 
żenia podań ogłoszony będzie. 
Kraków dnia 4go maja 1851 r. 
Franciszek hr. Mercandin, 
Prezydent ces. król. Rządu krajowego. 


Das hohe k. k. Finanz-Ministerium hat den Konzipisten der k. 
k. galizisghen Ladesschulbehórde Adolph Jorkatsch-Koch zum Fi- 
nanz-Sekretir bei der k. k. Steuer-Direkzion für Krakau und das 
westliche Ga'fzien ernant. i (420) 


Kundmachung. 

1) Bei der am 15. April q. J. Statt gefundenen 4. Ver- 

losung der, aus der Einlösung der Krakau-Oberschlesischen Ei- 
senbahn entstandenen Obligazionen, dann bei der, unmittelbar 
darauf forgenommenen 5. Ziehung der Prioritäts- Aktien der 
genannten Bahn sind die, in den nachstehenden zwei Verzeich- 
nissen mit ihren Nummern in arithmetischer Reihenfolge auf- 
geführten Effecten durch das Loos getroffen worden; 
- 2) Die baare Auszahlung der verloosten Obligationen erfolgt 
am 1. Juli d. J. bei dem Wechselhause E. Heimann in Breslau 
gegen Beibringung der  Original-Obligationen, dann des dazu 
gehörigen Talons so wie der noch nicht falligen Zinsenkoupons 
uńd zwar nach dem Nominalbetrage in Thalern preussisch 
Courant. 

8) Die verlloosten Prioritats-Aktien der Krakau-Oberschlesi- 
schen Eisenbahn werden am 1. Juli d. J. bei der Landesfilial- 
kasse in Krakau, und zwar nach dem Nennbetrage in Thalern 
preussisch Courant gegen Beibringung der Original-Aktien und 
der noch nicht fälligen: Zinsen-Koupons baar zurückgezahlt. 

4) Riucksichtlich des Verfahrens in jenen Fällen, wo ver- 
looste Obligationen oder Prioritits-Aktien, oder die noch nicht 
verfallenen Zinsenkoupons oder endlich die Talons nicht beige- 
bracht werden können, wird sich auf die Kundmachung über 
die am 15. April 1851 Statt gefundene Verloosung bezogen. 

5) Die Interessen: der Krakau-Oberschlesischen Eisenbahn- 
Obligationen werden am Verfallstage bei dem Wechselhause 
E. Heimann in Bresłau, die Zinsen von den Prioritats-Aktien 
dieser Bahn aber bei der Landesfilialkasse in Krakau, gegen 
Beibringung und vorliufige Liquidirung der betreffenden Kou- 
fong, nach dem Nominalbetrage in Thalern preussisch Courant 
gezahlt. e 

6) In Gemńssheit des $. 2 Absatz 9 des, die Einlösung der 
Krakau-Oberschlesischen Fisenbahn betreffenden Vertrages und 
des $. 11 des zwischen der Kisenbahngesellschaft und den Be- 
sitzern der Prioritatsaktien dieser Bahn geschlossenen Ueber- 
einkommens wird ferner zur öffentlichen Kenntnis gebracht, dass 
von den am 15. April 1851 verloosten Obligationen die Num- 
mern 2600, 17,196 und 17,668; von den am 15. April 1852 
verloosten N. 14,709; und von den am 15. April 1853 ver- 
loosten die Nummern 550, 1686, 2380, 3275, 3295, 8975, 
6056, 8503, 10,990, 12,281, 12,616, 15,058 und 16,025 ; 
dann von den am 15. April 1853 verloosten Prioritatsaktien 
die Aktie N. 989 zur Rückzahlung bisher nicht produzirt wor- 
den sind. 

Von der k. k. Staatsschulden-Tilgungsfonds-Direktion. 
Wien am 22. April 1854. 
Werzeichniss 
die arithmetisch geordneten 95 Nummern , welche 
in der am 15. April 1854 vorgenommenen Vierten 
Verloosung der Krakau - Oberschlesischen Eisen- 
bahn-Obligationen gezogen worden sind, 


Obligations-Nummern: 
829. 1095. 1487. 1497. 1707. 2282. 2296. 2394. 
2493. 2584. 2628. 8158. 3483. 3544. B627. 4413. 4585. 
4735. 4889. 5085. 5094. 5407. 5649. 5699. 6261. 6349. 
6423. 6649. 7069. 7606. 7652. 7682. 8078. 8309. 8870. 
8440. 8546. 8568. 8675. 8687. 8711. 9072. 9184. 9338. 
9348. 9551. 9838. 9859. 9992. 9995. 10,596. 11,008. 
11,137. 11,176, 14,868. 11,416. 11846. 11,958. 12,475. 
12,526. 12,545. 12,624. 12,846. 12,912. 12,017, 13,096. 
13,358. 18,480. 18,509, 13,549. 18,566. 13,706. 18,807, 
19,930. 14,325. 14,710. 14,752. 14,769. 14,810. 15,057, 
15,841. 15,388. 15,488. 15,508, 16,588. 15,824. 15,855, 
15,871. 16,279. 16,371. ele 17,860. 17,756, 
| Werzeichniss 

der arithmetisch geordneten 18 Nummern „ welche 
in der am 16 April 1854 vorgenommenen Fünf- 
` ten Verloosung der Prioritdls-Aclien der Krakau- 
Oberschlesischen Eisenbahn gezogen worden sind, 


Prioritats-Actien- Nummern: 
1612. 1656. 2109. 


721. 


laznój nastąpi wdniu 1 lipca b. r. wdomu wekslowym E. Hei- 
mann w Wroclawiu, według wartości nominalnćj w talarach w pru- 
skim kurancie, za złożeniem oryginalnych obligacyj, tudzież na- 
leżącego doń talonu, niemnićj kuponów procentowych, których 
termin wypłaty jeszcze nie nadszedł. 

3. Wylosowane akcye pierwszeństwa kolei żelaznćj Krakow- 
sko-Górno-Szląskićj; wypłacone będą wdniu 1 lipca b. r. wka- 
sie krajowój filialnéj w Krakowie, a mianowicie według warto- 
ści nominalnój w talarach w pruskim kurancie za złożeniem o- 
ryginalnych akcyj, niemnićj kuponów procentowych, których ter- 
min wypłaty jeszcze nie nadszedł. 

4. Względnie postępowania w takich przypadkach, w których 
wylosowane obligacye lub akcye pierwszeństwa, lub kupony pro- 
centowe, których termin wypłaty jeszcze nie nadszedł, lub na- 
koniec talony, złożone być nie mogą, odnosić się będzie nale- 
żało do obwieszczenia tyczącego się losowania w dniu 15 kwie- 
tnia 1851 odbytego- 

5. Procenta od obligacyj kolei żelaznéj Krakowsko-Górno- 
Szląskićj, wypłacone będą wdniu, w którym termin ich wypłaty 
przypada, w domu wekslowym E. Heimann w Wrocławiu, pro- 
centa od akcyj pierwszeństwa tejże kolei zaś w kasie krajowój 
filialnéj w Krakowie, Za złożeniem i poprzedniem wylikwidowa- 
niu dotyczących kuponów w wartości nominalućj talarami w pru- 
skim kurancie. 

6. Stósownie do N: 2 ustępu 9 kontraktu kupna kolei żela- 
znój Krakowsko-Górno-Szląskićj i $ 11 układu pomiędzy Towa- 
rzystwem kolei żelaznej a właścicielami akcyj pierwszeństwa tejże 
kolei zawartego, podaje się do publicznćj wiadomości, że z obli- 
gacyj w dniu 15 kwietnia 1851 wylosowanych, numera 2600, 
17,197 i 17,668 Z Wylosowanych w dniu 15 kwietnia 1852. 
Numer 14,709 i Z wylosowanych w dniu 15 kwietnia 1853. 
Numera 550. 1686, 2380, 8275, 8295, 3975, 6056, 8503, 
10990, 12281, 12616, 15058 i 16025, tudzież z wylosowa- 
nych w dniu 15ym kwietnia 1858, akcyj pierwszeństwa, akcya 
numer 989 do wypłaty dotąd zaprodukowane nie zostały. 

Z c. k. Dyrekcyi funduszów umorzenia długów państwa. 

Wiedeń dnia 22go kwietnia 1854. 
kaz 
arytmetyczn'e ułożonych 96 numerów, które na 
odbytem w dniu 15 kwietnia 1854 czwartem lo 
sowaniu obligacy) kolei żelaznej Krakowsko Górno- 


Szląskiej wyciągnięte zostały: 

N u m © T a o ee DE Ne 

721 829 1095 1487 1497 1707 2282 2296 
2894 2493 2584 2628 3168 3483 $544 3627 
4413 4585. 4735 4889 5085 5094 5407 5649 
5699 6261 6349 6428 6649 7069. 7606 7652 
7682 8073 8309 8370 8440 8546 8568 8675 
8687 8711 9072 90184 9388 9348 9551 9888 
9859 9992 9995 10596 11008 11187 11176 11868 
11416 11846 11958 12475 12526 12545 12624 12846 
12912 12917 18096 18858 13480 18509 13549 13566 
18706 13807 13980 14325 14710 14752 14769 14810 
15057 153841 15888 15488 15508 15588 15824 15855 
15871 16279 16871 16647 17309 17860 17756. 


wykaz 
arytmetycznie ułożonych 18 numerów, ktore na 
odbytem w dniu 15 kwietnia 1854 piątem losowa- 
niu akcyj pierwszeństwa kolei żelaznej Krakowsko 
Górno Szląskiej wyciągnięte zostały: 
Numera akcyj pierwszeństwa 
277 414 582 1220 1228 1522 1612 1656 2109 2255 
2605 2725 2770 3010 8215 8279 3478 3574. 


Nr. 248. Ediktal Vorladung. (858—8) 
Von Soiton dos gefertigten Dominium werden d'o Militarpflichti- 
gen: Ebstein Leib aus Rzegocina H. N. 36, 
Niewidok Johann aus Tarnowa H. N, 87. 


Kamyk Andreas pa asi, 
" Kępa Anton aug Łąkta górna a 53. 
Łukasik Franz P a 2% 
Kądziołka Joseph = » 75. 
Stagdo Johann Łąkt dolna » kt 


BRE 2 tai 6 Wochen in ihre Heimath zuriiokzukehren, 


aad der Militarpflicht su entsprochen — weil ansonsten dieselben 


als Rekrutiruogsftichtlinge behandelt werden würden, 
Dominium Giorosyco sa Rzegooina don 11 April 1854, 


N. 196. Ed ietal- Vorladung. (270-3) 
Von Seite des Dominiums Dobrzechow Jasloer Kreises werden 
E cé für WI Jahre 1854 zur Stellung auf den Assenten- 


militarpflichtigen Individu e 
plats beruffene legal abwesende Bośłówek:lana-N, en als 


1) Bek Benjamin aus 

2) Bek Isak a n n n» 6L 

3) Mehr Leib aus Wysoka » a 202, 

4) Kamel Jakob „- mooka $ 7 292 

5) Bryda Thomas aus WYSOX8 „ „tg, z 
6) Dyament Nathan aus Dobrzechow „ 


Yvorgeladen binnen 6 Wochen in ihre Heymath riickzukehren und 
der Militirpficht Griioge zu leisten, widrigons werden dieselben 
ala Rekrutirungsfiichtlinge behandelt. 

Dobrzechow am 12. Marz 1854. 
c AŚ RAW PRZEZ ORC ee 


277. 414. 582.. 1220. 1228. 1522. : 7 
2255. 2605. 2725. 2770. 8010. 8215. 3279. 3478. 3574. | Ner 135. Wezwanie. (321—3) 

E gy |, Zwierzchność polityczna państwa Lutozy i Gwoznicy, wzywa na 
A) SD, Obwieszczenie. (l-3) | plac aaacataraako powołanych a nieobecnych , jako to 2 anons Rit- 


1. Na odbytem w dniu 15 kwietnia b. r. czwartem losowa- | 


niu obligacyj z kupna kolei żelaznćj Krakowsko-Górno-Szląskićj 
powstałych, tudzież ma odbytem bezpośrednio po niem piątem 
ciągnieniu akcyj pierwszeństwa rzeczonćj kolei, trafił los na nu- 
mera obligacyj w następujących dwóch wykazach w arytmetycz= 
aym porządku wyszczególnione. 

2. Wypłata w gotowiźnie za wylosowane obligacye kolei że- 


ter i Slnjmę Ritter a, d. 37. Jędrzeja Stadnickiego n. d. 12. Men- 
| dla Riedera n, d, 66. Józefa Porcka p. d. 310. Stanisława  Mar- 
0z8ka n, d, 51, Jakóba Krupskiego n. d. 146, z Lutczy. Bernarda 
Hyłka n, d. 33, Marcioa Mazura n, d. 39. Romualda - Kwiatko- 
wskiego n. 4 28, Benedykta Walusa n, d. 42, Erazma Kozę n. d, 
"OR Borkowikiego nd. 70, z Gwoznicy górnéj, > roo 
erech t - 8 Fekrutaoyą u- 
JB gem inaozćj za zbiegów przod ył 
Dominium Lutosa dnia 3 kwietuia 1854 r. 


kulana Komara, Adwokata w Krakowie 
głównym pod L. 17 zamieszkałego. 


[N. 226] Durch das Dominium azy Bochniaer Kreis, werden dio 
Militairpfi chtigen Individuen Jakob Baish HN. 108 aus Brzeźnica 
und Peter Duda HN. 9 aus Łazy im Jahre 1833 geboren vorge- 
laden, binnen 6 Wochen im Goburtsorte zu erscheinen, widrigen? 
dieselben, als Rekrut rungspflichtlinge behandelt werden. 

Razy am Z6ten April 1854 (2-3) 
(442—1-3) 


Ner 115. E d yk t. 


Przez Zwierzchność polityczną Państwa Brzezie w obwodzie Bo- 
cheńskióm , powołuje si? niniejszóm obowiązanego do służby woj” 
skowój, a nateraz nieobecnego Jędrzeja Gaja pod nr. domu 56 
w tejże wsi Brzezie kons: rybowanego, ażeby w sześciu tygodniach 
do miejsca urodzenia powrócił i na plac aszenterunku się stawił; 
inaczój bowiem za zbiegą przed rekrutacyą uważanym bedzie. 

Brzezie dnia 22 kwietnia 1854. s 


CESARSKO-KRÓLEWSKI TRYBUNAŁ, 
Wielkiego Księstwa lirakowskiego. 

W skutek podania p. Franciszka Ksawerego Wojciechow skiego 
i w myśl artykułu 12go Ustawy hipotecznój z r. 1844, c. k: Try- 
buna? po wysłuchaniu wniosku o. b, Prokuratora, wzywa wszyst- 
kich, moggoyoh mieć prawo do spadku po Ś. p. Julii z Szwicze- 
wskich Wojciechowskićj, aby się w terminie 3ch miesięcy zgło- 
sili i prawa swe wykazali, —po upływie bowiem tak zakreślonego 
czasu, część spadku po tejże Śp. Jalii Wojciechowskićj x tytuła 
zapisu tesiamentowego, z realności pod L. 51 kat. 317 oznaczonćj 
w półwsiu Zwierzyniec położonćj składająca się, zgłaszającym 
się sukcessorom przyznaną będzie, 

Kraków dnia 21go lutego 1854 r. 
Prezes o. k. Trybunału, Majer. 

s Sekretarz, W. Płonozyński. 
SE E eeschte 

OBWIESZCZENIE. (432) 
PISARZ CESARSKO0-KROL. TRYBUNAŁU 
, Wielkiego Księstwa Krakowskiego, 

Podaje do wiadomości publicznój, iż na żądanie 
Wojciecha Filipowskiego obywatela krajowego, jako 
opiekuna małoletniego Józefa Antos, z mocy Uchwały 
Rady Familijnćój w C. K. Sądzie Pokoju Okręgn Igo 
pod dniem 1% stycznia 1854 r. eapadłćj, a przez 
C. K. Trybunał pod daten 20 tegoż miesiąca i roku 
do Nru 515 zatwierdzonćj czyniącego — na Klepa- 
rzu przy Krakowie pod L. 15 zamieszkałego— sprze- 
daną będzie przez licytacyą publiczną w drodze za- 
dosyćuczynienia powyższćj Uchwale, Realność pod 
L. 15 w Gminie VII. Kleparz sytuowara granicząca: 

na wschód u gościńcem publicznym do Rogatki 

Warszawskićj prowadzącym; 
na południe z placem rządowym i ogrodami domów 
Ner 18 i 19 Gm. VII. Kleparz; 
na zachód z ogrodem Leona hr. Rzewuskiego; 
na półnoe zaś z ogrodem domu Ner 14 Gm. VII. 
leparz Wojciecha Ząbkiewicza własnym — 
na imię Józefa i Teresy Antosów małżonków hipo- 
tecznie uregulowana, która po ich śmierci mażłoje- 
tniemu Józefowi Autos jedynemu synowi w spadku 
przypadała. 

Cena szacunkowa i warunki licytacyi tćj realności 
wyrokiem prawomocnym C. K. Trybunału W. Księ- 
stwa Krakowskiego Wydziału II, z d 7go kwietnia 
1854 r. postanowione są następujące: 

1. Cena szacunkowa realności Ner 15 Gm. VII. 
Kleparz przy Krakowie położonćj, ustanawia się na 
pierwsze wywołanie w sumuie złp. 5500 czyli złr. 
1375 m.k., która to ceną szacunkowa w braku chęć 
kupna mających, na trzecim dopiero terminie do 7. 
części to jest do summy złp. 3666 gr. 20 czyli złr. 
916 kr. 35'/, m. k. zniżoną zostanie, i od tak gni- 
żonćj ceny na tymże terminie nowa licytacya rozpo- 
czętą zostanie. 

2. Chęć kupna mający, złoży na vadium 7/,, część 
powyższego szacunku to jest złp. 550 czyli złr. 137 
kr. 30 m. k. 

3. Nowonabywca zapłaci podatki zaległe do Skar- 
bu publicznego za rok ostatni, jak równie koszta po- 
pleranie, Nd na ręce i za kwitem Adwokata 
sprzedaż popierzjącego i = 
rok dziódbictwa Stosa E PWS Ak 

4. Resztujący szacunek zostanie przy nowonabywcy 
- obowiązkiem opłacania procentu po 6'%/,, dopóki 
Rada Familijna nieznajdzie inaćj odpowiedniej hipo- 
teki celem ulokowania takowego — a wtedy nabywca 
cały szacunek po odtrąceniu jedynie kosztów licyta- 
cyi i ciężarów hipotecznych zapłacić winien będzie 
w ciągu ośmiu dni od zawiadomienia go o tćm pod 
rygorem relicytacyi. e 

5. Chcący zaofiarować '/, część wyżćj nad wyli- 
cytowany szacunek, winien takową wraz z vadium 
złożyć do Depozytu sądowego przy zachowaniu form 
prawa—; inaczćj zaofiarowanie skutkuby nieotrzymało. 

6. Nowonabywca dopóki niezapłaci całkowitego 
szacunku, winien będzie dom ten utrzymywać w as- 
sekuracyi w któremkolwiek z Towarzystw ogniowych 
zza b ~ 

` Miedopełniający któregokolwiek ż powyższych 
warunków licytacyi nabywca, utraci Sadia | — 
licytacya na jego koszt i niebezpieczeństwo ogłoszo- 
ną będzie, - 

Sprzed:%4 wspomniona odbywać się będzie na Au- 
dyeneyi C. K. Trybunała Wielkiego Księstwa Kra- 
kowskiego Wydziału Ugo, w Krakowie przy ulicy 
Grodzkićj pod L. 106 posiedzenia swe od godziny 
10tćj rano zwykle odbywającego, za popieraniem Her- 
przy Rynku 


Do licytacyi tćj wyznaczają się trzy terminat 


N 190. (419—1 -3) 


| 


pierwszy na dzień 24 lipca 
drugi na dzień 22 sierpnia 
trzeci na dzioń 22 września 
Wzywają się przeto na takową licytacyą wszyscy 
chęć kupna mający, tudzież wierzyciele hipoteczni, 
aby się na pierwszym terminie licytacyi pod preklu- 
zyą zgłosili i prawa swe przy ustanowieniu Adwo- 
kata pod tymże samym rygorem złożyli. 
Kraków dnia 5 maja 1854 r. Piechowicz, 


(431) OBWIESZCZENIE. 


PISARZ CES. - KRÓL. - TRYBUNAŁU 
Wielkiego Księstwa Krakowskiego. 

Podaje do wiadomości publicznćj, iż na żądanie 
Leibla Rakowera oraz Szapsy Bertrama, spekulantów 
pod L. 60 w mieście Zydowskióm przy Krakowie 
w gminie Xćj miejskićj zamieszkałych; pierwszego 
jako opiekunz głównego , drugiego jako opiekuna przy- 
danego małoletnićj Hudessy Hochgelerterownćj, zmo- 
cy uchwały Rady familijaćj pod dniem 25 listopada 
1852 r. w opiece tejże małoletnićj zapadłćj działa- 
jących; sprzedane będą przez licytacyą publiczną 
w drodze przymuszonego wywłaszczenia realności 
pod L. 75 i 74 lit. B. w gminie Xćj sytuowane, a 
mianowicie: 

isza: Realność pod L. 75 w gm. X. m. Krakowa 
przy ulicy Szerokićj położona, murowana, do parafii 
kościoła Bożego Ciała należąca, frontem na wschód 
z ulicą szeroką, na południe przez uliczkę czyli prze- 
cznicę z Realacścią N. 76 sukcessorów Leincigów 
oraz Leisera Masser własną, na zachód przez plac 
z realnością N. 100 Kalmana i Doby Reinerów, na 
północ z realaością N. 74. 

Spa: Realność N. 74 w gminie Xćj m. Krakowa 
stojąca, literą B. oznaczona, z dolnćj części całćj 
tej nieruchomości składająca się, murowana, do pa- 
rafii kościoła Bożego Ciała należąca, frontem na 
wschód z ulicą Szeroką, na poładnie z poprzednio 
opisaną realnością N. 75 t,chże Rabinowiczów wła- 
sną, a od tyłu z realnością N, 100 Kalmana i Doby 
Reinerów własną, na zachód ze starym Kirchhoffem, 
a na półamoc z realnością N. 73 p. Stanisława Szem- 
beka własną, graniczące, do Star. Abrahama i win; 
Rabinowiczów należące, a to na satysfakcyą dwóc 
summ, tojest pierwszćj złp. 8612 gr. 26 jako po- 
łowy z więkśzćj summy złp. 17,225 gr. 22 do obli- 
gu urzędowego z dnia 3 grudnia 1841 r. przed No- 
iaryuszem Franciszkiem Ksawery n Piacer; i drugićj 
złp. 2400 do obligu urzędowego z dnia 16 listopada 
1847 r. przed Notaryuszem Marcinem Strzelbickim, 
przez pozwanych Rabinowiczów małżonków solidar- 
nie zeznanych, oraz procentów i kosztów na pomie- 
nionych realnościąch hipotecznie zabezpieczonych , 


1854 r. 


małoletnićj Hudessie Hochgelerterownćj eat 2! się. 
Znsjęcie tych realności uskutecznił Ignacy Piekar- 
ski, c. k. Komornik Sądowy w dniu 6, 9 i 10 gru- 


H L 
dnia 1852 r., którego treść do wykazu hipotecznego 
zajętych nieruchomości pod dniem 8 marca 1853 r. 
Nru 163 Dziennika hipotecznego wniesiona została. 
Cena szacunkowa i warunki licytacyi zajętych re- 
alaości Abrachama i Rozy Rabinowiczów małżonków, 
wyrokami c. k. Trybunału W. Ks. Krakowskiego 
Wydz. I. z dnia Zi lipca 1858 r. i z dnia 23 lu- 
tego 1854 r. prawomocnemi ustanowione, SĄ nastę- 
ujące : 
a I Cena szacunkowa zajętych realacści pod „L.74 
kt. Bi 75 w gm. X. przy ulicy Szerokićj w Zydo- 
wskim Kazimierzu przy Krakowie położonych, stó- 
sownie do kontraktu kupna przedaży z d. 19 czer- 
wca 1834 r. przed Notaryuszem Marcinem Strzel- 
bickim spisanego, w summie 36,000 złp. monetą 
polską courant, lub w banknotach ces. austryjackich 
wedle ich kursu do monety polskićj przy licytacyi, 
na pierwsze wywołanie ustanawia się, która na trze- 
cim terminie licytacyi w braku licytantów do */, czę- 
ści, tojest do summy 24,000 zły. monetą polską cou- 
rint zniżoną zostanie. ; 
2) Chęć kupna mający, złoży na vadium */,, część 
ceny szacunkowćj, w summie 36,000 złp. powyż- 
szym warankiem ustanowionćj, tojest summę złp. 
3600, cd którego składania vadium jedynie popiera- 
jący sprzedaż opiekunowie małoletnićj Hudessy Hoch- 
gelerterownćj są wolni, gdy do licytowania na rzecz 
tejże prawnie upoważnieni zostaną. Gr. Së 
3) Nabywca zapłaci wszelkie koszta popierania 
lcyiacyi do rąk i za kwitem Adwokata sprzedaż po- 


pierającego, 8 to zaraz po prawomocności wyroku |. 


też koszta zasądzającego; równie obowiącany będzie 
podatki zaległe zapłacić gdyby się jakie okazały 
stósowni» do przepisów prawa. 
` 4) Widerkaufy i summy Iastytutowe gdyby się ja- 
kie okazały pozostaną przy nicruchomości, z obo- 
wiązkiem opłacania od takowych przez nabywcę pro- 
centów po */,„, od daty nsbycia, nieczekając skutków 
ukończenia kl:syfikecyl. (| | 3m li 
5) Wypłaty warunkiem 2m i 3m licytacyi wymie- 
nione, nabywca potrąci sobie e ceny wylicytowanćj, 
resztującą zaś summę do uzupełnienia ceny szacun- 
kowćj przy realnościach pozostałą, wypłaci za asy- 
gaacyami sądowemi po prawomocności wyroku kla- 
syfikacyjnego, z procentem "og od daty nabycia, 


Sądowy wraz z vadium 


Dodatek do Czasu. 


a 


6) Niedopełniający któregokolwiek warunku licy- (do o. k. Sądu Pokoju Okręgu Igo zgłosili 


tacyi, nabywca utraci vadium na korzyść wierzycieli 
i dłużnika, i oprócz tego nowa licytacya na koszt 
jego a nigdy na korzyść ogłoszoną będzie. 

7) Giyby kto Wierk? tygodnia po stanowczćm przy- 
sądzeniu o A Część ceny wylicytowanćj więcćj ga- 
ofiarował, obowiązany będzie złożyć takową w de- 
pozyt sądowy wraz z vadium i dopełnić formalności 
prawem przepisanych, 

8) Po dopełnieniu warunku 2go i 3go licytacyj, 
Nabywca otrzyma dekret dziedzictwa, i odtąd wszel- 
kie korzyści z nabytćj realności do niego należeć 
będą, z obowiązkiem jednak dotrzymania mieszkań- 
ców do kwartału, gdyby się ciż znajdowali; ró- 
wnie opłata odsetkó w S zarhowi od ceny nabycia, na- 
leżeć będzie do nabywcy, 

Sprzedaż wspomniona odbywać się będzie na Au- 
dyencyi c. k. Trybunału W, Ks, Krakowskiego, przy 
ulicy Grodzkićj pod L. 106 w Krakowie zwykle od 
godziny 10ćj rano posiedzenia swe odbywającego, 
za popieraniem Adwokata Jana Kantego Kleszczyń- 
skiego 0. P. M., przy Małym Rynku pod L. 625 
w Krakowie mieszkającego, 

Do którćj wyznaczają się trzy termina: 

Pierwszy na dzień 20 lipca 
| 1854 r. 


Drugi | o es &4 sierpnia 
Trzeci a » 28 września 

Wzywają się przeto na takową licytacyą wszyscy 
chęć kupna mający, tudzież wierzyciele prawo rze- 
czowe mający, HIT Się ną pierwszym terminie licy- 
tacyi pod prekiuzyą zgłosili, i prawa swe przy u= 
stanowieniu Adwokata pod tymże samym rygorem 
złożyli, — Kraków dnia 10 maja 1854 r. 

Librowski. 


Obwieszczenie. (1-3) 


PISARZ CES. - KRÓL. TRYBUNAŁU | 
Wielkiego Księstwa Krakowskiego. 

W skutku wykonania wezwąń c. k, Trybunału W, ' 
Ks. Krakowskiego z d, 26 lutego 1851 r, do L 1002 
i z d. 8 kwietnia 1854 r. do l. 1933 wydanych, po- 
daje do publicznej wiadomości, iż realność opusto- 
szała pod l. 132 w Gm. X. miasta Krakowa przy 
ulicy Kupa na Kazimierzu położona, do star. Aaro- 
na Spitzel należąca, a raczćj grunt tejże realności 
od zachodu i południa z dom am Nr 1338, własnoś 
Józefa Grosshut stanowiący, od wschodu z wązką 
ulicą przechodnią, od północy z realnością Nr 113 
Samuela Leider graniczący, w myśl uchwały sejmo- 
wćj zd. 15 gradnia 1818 r. przez publiczną licyta- 
cya, pod następującemi warunkami sprzedany bę- 

zie: ` 

1) Cena szacunkowa pomieniouego gruntu ma o 
dłagości 4 sążnie zaś Sogźnie i2 ger Ge czyli 
13%-2-0” [] wiedeńskich, według oszacowania 
przez w Sztuce biegłych, na pierwsze wywołanie 
ustanawia się w summie złp. 53 gr. 10, czyli złr.18 
i 20 kr. m. k., która w braku licytantów na terminie 
3 do */, części tj. do kwoty złr. 8 kr. 53Y/, m. k. 
zniżoną zostanie i od (éi kwoty ną tymże terminie bez 
dalszych nowych obwieszezeń, licytacya dalćj odby- 
wać się będzie. 

2. Chęć licytowania m:ijący złożą tytułem vadium 
A "ee powyższój summy tj. złr, 1 kr. 20 m. k. 

3. Nowonabywca połowę Summy wylicytowanćj, 
a którój podatki i inne należytości skarbowe uiści , 
złoży w dniach 40ciu, po odbytćj lieytacyi do de- 
pozytu sądowego da zabezpieczenia summ skarbo- 
wych, a drugą połowę zapłści w skutku klasyfikacyi 
a procentem po At, od dnia licytacyj, za asyghacya- 
mi ek Trybunału, komu z prawa należeć będzie. 

4. Na nowonabywcę wkłada się obowiązek, plac 
rzeczony w przeciągu roku, w Sposób przez właści- 
wą władzę wskazany, zabudować. e keete 

6. Niedopełniający któregokolwiek z powyższyc 
warunków, utraci vadium i nowa licytacya na koszi 
i stratę jego, przedsięwziętą zostanie. 

6. Gdyby kto wciąga dni 8 po stanowczem przy- 
sądzeniu o 1. część wylicytowanćj ceny więcćj za- 
ofiarował, obowiązany będzie złożyć ją w depozyt 
i dopełnić formalności ustawą 


(417) 


właściwą przepisanych. è i 
Sprzedaż ta odbywać się będzie na audyencyi pu- 
blicznćj c. k. Trybunała* W. Ks. Krakowskiego pod 
l. 106 przy ulicy Grodzkićj, Posiedzenia swe od go- 
dziny 106j rano zwykle odbywającego. 
Do licytacyi rzeczonej wyznaczają się trzy termina: 
1. na dzień 6 lipca 


Sieg 10 sierpnia 1854 r. 
. 14 września 
Kraków 25 kwietnia 1854 r. 
|Librowski' 
N. 195, GK SĄD POKOJU (427—1-3) 


Miasta Krakowa Okręgu Igo, 
` W skutek prośby Antoniego Wólcika v, Wójcikiewioza, wnio- 
sionój o przyzuanio mu spadku po Je60 ojcu śp, Wawrzyńcn Wój- 
ciku, s gruntu we ws dobsowie bid poz, 62 w zagrodzie 12ój 
Ozajczyńskićj , tudzież gruntu przybranego i tak zwanego po Chrzą- 
szozyńskim, składającego się; — ae? Pokcja w myśl arty” 
kułu 12go Ustawy hipotooznój 5 T. 1844 | artykułu b2 Ustawy 0 
posiadłościach włościańskich, wzywa wszystkich prawa do togo. 
upadku mieć mogących, aby s takowómi w przeciągu Soh miesięcy 


| (375) 


2 


się, po upływie bowiem 
tego zakresu, spadek wyżćj powołąny set e zg 
ma Wójcikowi przyznany zostanie. Y zgłaszającemu się Antonie 
Kraków dnia 6go mają 1854 r. 
Sędzia Prezydujący, Jan Gralowski 
Pisarz Sądu Pokoju, J. Mikuszewski. 


(428) Obwieszczenie. 

Konie, wozy, zboże, bydło rogąte i garderoba kobieca, będą 
w dniu 16 b. m, i r. tojest we wtorek o godzinach 106j i 11ćj ran= 
nych, na targach właściwych w Krakowie w drodze egzekucyi 
sądowój przez publiczną licytacyą sprzedane — zaś Dom numerem 
25 oznaczony we wsi Von Wsi w W. Ks. Krakowskióm, dy- 
strykcie Liszki położony, wraz z gruntem do tego należącym, bę- 
dzie w dniu 24 maja b. r. tojest we Środę o godzinie 101. zrana, 
w drodzę egzekucyi sądowój w dzierżawę puszczony. Czynność ta 
odbywać się będzie na gruncie zajętym, warunki zaś licytącyj każ- 
dego dnia w kancelaryi podpisanego w Krakowie pod L. 181 przy 
ulioy Grodzkiój przejrzane być mogą, 

Kraków dnia 11go maja 1854 r. 
Siermontowski, 0. k. K. 8. 


OBWIESZCZENIE. (430) 
W dniu 16tym maja r. b. o godzinie 9ój zrana, sprzedano będą 
rzez publiczną licytacyą w drodze egzekucyi sądowćj ruchomości, 
jako to: garderoba, bielizna i różnę sprzęty domowe; — zaś: 0 go- 
dzinie 101 na targu właściwym bydło rogate — następnie równio 
tego samego dnia na Kleparzu o godzinie 11'/, sprzedane będzie 
msez publiczną lioytacyą zboże, siano, wóz i koń. 0 ozóm chęć 
ioytowania mających zawiadamiam. 
Kraków dnia 2go maja 1854 r. 
Ignacy Piekarski, o. k. K. 8. 


inseraty. 


Ogłoszenie Konkursu. (3) 
Dyrekoya galicyjskiego stanowego Towarzystwa kredytowego 


' ogłasza niniejszóm, ił tymozacowa pogoda Likwidatora przy In- 
| stytucie kredytowym s roczną płacą 1000 złr. mon. konw. opró- 


niong została. 3 

Z tą posadą połączony jest obowiązek złożenia kaucyi w ilości 
rocznój płacy, w gotowiźnie, listach zastawnych galicyjskich, pa- 
pierach skarbowych lub obligacyach indemnizacyjnych, lub toż na 
hipotece; prsyczóm listy zastawne i inne papiery kredytowe poli- 
ozone będą podług kursu z dnia w którym złożone zostaną. 

Ubiegający się o a posadę podania swoje najdalćj do dnia Sigo 
maja r. b., a to jeżli w publicznym urzędzie zostoją, przez prze- 
łożone władze do Dyrekoyi galicyjskiego stanowego Towarzystwa 
kredytowego wnieść i w nich następujące okoliczności udowodnić 


: 
ac) miejsco nrodzęnia, wiek. stan i religię; 

6) dokładną znajomość języka polskiego i niemieckiego ; 

c) jakie nauki odbyli i czóm się dotychczas zajmowali ; 8 to tak, 
aby żaden okres czasu niebył wypuszczony; 

d) że z dobrym skutkiem złożyli egzamin z rachunkowości skar- 
bowój i kupieokiój, oraz że wtym zawodzie nabyli należytćj 
praktycznćj biegłości; nareszcie 

e) czy z którym z urzędników Towarzystwa kredytowego i 
w jakiem są pokrewieństwie. 

Towarzystwo kredytowe obmyśli fundusze , aby swoim stałe po= 


p sądnikom, by Instytutu do dei. 
ch dat i 1 "3 
GE e A, 


wdowom utrzymąć się niemo, m, jakięgoś ią udzielić; 
w tym oelu mierne odląganid b H Te radiój leiere ogł 


Z Rady Dyrekoyi galicyjs. stan. Tow. kredytowego. 
We Lwowie dnia 14go kwietnia 1854, 


w A Ba HM HB 


KĄPIELI 


w Łatoszynie pod Debica 


podaje do wiadomości, iż od dnia 15go maja kąpiele te, za 
równie pomierną jak w roku zeszłym cenę, otwarte zostaną. 
Powodem tak nizkićj ceny jest, iż włąściciełka podjąwszy tak 
znaczne koszta i trudy w utworzeniu tego zakłądy, dostatecznie 
czuje się być wynagrodzoną licznęmi dowodami najpomyślniej. 
szych skutków, przez użycie wód tych otrzymanych ; przęto też 
kilku biednym bezpłatnie używania wód tych pozwala. Dzieci 
z ranami skrofulicznemi aż do kości, z skrofułami brzuchowemi 
bliskie śmierci, przez picie i kąpanie się w téj wodzie Kier 
nie wyzdrowiały; starsi w zatwardzeniu wątroby, śledziony i in- 
nych dolegliwościach, wielkićj z użycia ich doznali ulgi. Przy 
uporczywych, teraz panujących febrach,, które nieraz przeszły 
y puchlinę , obfite picie téj wody puchlinę rozpędziło i od fe- 
bry uwolniło; pozbycie się zaś przez. kąpiele zatwardzenia wą- 
troby skutkiem długićj febry powstałego i wzmocnienie całego 
systematu nerwowego, powrotowi jej zapobieży. 

Analiza wody tój, przez znanego professora pana Ballin 
w Pradze i przez aptekarza z Tarnowa pana Rei, na miejscu 
przy źródle została uskutecznioną. Tak drukowany opisania ana- 
lizy tój egzemplarz po 3 kr. m. k., jako też wody w butelkach 
zasmołkowanych po 8 kr. m. k., dostarczy za zgłoszeniem się 
listami frankowąnemi Administracya kąpieli w Latoszy - 
nie, przez stacyę pocztową w gebicy. me: o 
(395— 2-3) Administracya kąpieli w Latoszynie. 


(as) ` Dobra do wydzierżawienia. (2-3) 
Dobra w geck Tąarnopolskim położone, jako to: Skałat e No- 
wosiołką i Starym Skałatem; — potóm „Połupanówka i Mołczą- 


ka, są na sześć lat od dnia igo lipoa 1855 roku już tera 
wydzierżawienia — folwark zaś Kamionki od 1g0 lipca tego w Ji 
i też i wawyż wymienione 5 folwarków, może od tegoż py, b 
go ozasu w dzierżawę puszozone będą. 20 saozegóły tanie: 
gnąć maina abe Erste Deen Skałat, Job 
toš u adwoka ajowego Wgo Malinowskiego we L 
L, 147 w mieście, D we Lwowie pod 


Dodatek do Czasu. 


JÓZEF OSTROWSKI 
JUBILER I ZŁOTNIK 


A 2 Ri Wą Wa VAL © A WA WE FLA 


ma zaszczyt zawiadomić Wysoką Szlachtę i Szanowną Publiczność , iż zaopatrzywszy 
się w elegancki, modny i stosunkowo tani towar, przeniósł swoję wyrobnię i skład 


H< H Biel WGBYEEP WW. 


tudzież 


DETON 1 SRABRYTKI ALALAY 


do narożnego Domu pod N” 164 obok Cesarskiéj Apteki 
W RYNKU. 


Przez tak znaczne zniżenie cła wchodowego i przy wzmagającym się odbycie, zbywa 
teraz Towar po daleko niższych cenach jak dawniej, 
Obowiązuje się dostarczać wszelkich artykułów, którychby przypadkowo niemiał na 
składzie , z najlepszych źródeł i ku zadowoleniu zamawiających. 


REPARACYE USKUTECZNIAJĄ SIĘ DOBRZE, TANIO i W NAJKROTSZYM CZASIE. 
Klejnoty, antyki, jakoteż złote i srebrne wyroby, kupuje po prawdziwćj wartości lub mienia je za nowe i modne. 


Dla dogodności PP. Kupców i Złotników po miastach stołecznych , lub kupujących pojedynczo na 
prowineyi, którzyby potrzebowali wyrobów z jego składu, dodaje, że gotów jest na listowne we- 
zwanie po kilka egzemplarzy żądanych artykułów, wraz. z oznaczeniem najumiarkowańszćj lecz 
stałój ceny, niezwłocznie na ręce zamawiającego lub którego ze swoich ajentów przez pocztę prze- 


słać; nienarzucając bynajmnićj warunku, ażeby nawet wtedy kupiono 


chęci co się tyczy cen lub gustu, niezadowolnił 


kodzielnicy & Comp., któ- 

rey m doskosa. PA TEK, PHILIPPE i0 owy: wy- 

robów otrzymali medal na wystawie całego świata w Londynie, 

oznajmiają Szanownój Publiczności, że nieuznają tylko te zegarki 

sa wyrobione w swych warsztatach, które ow drukowanemi 
świadectwami, z własnorgoznym podpisem fabrykantów. 

Piękny dobór takowych znajduje się we Lwowie u p. 


Józefa Ostrowskiego w Rynku. (1050-18) 


Zarząd Zakładów Piotra Steinkellera 
w Podgórzu pod Krakowem, 


Zawiadamia niniejszóm, iż w celu ułatwienia i dogodności Panów 
Właścicieli ziemskich, postanowił Skład Komissowy GIPSU 
MIELONEGO i KOŚCI pod firmą Domu handlowego tin- 
gelhejm d Merz w Tarnowie, gdsie takowo każdego czasu 
nabyć można. e > 
Poleca również własnego wyrobu Piece polewano białe iko- 
lorowe kształtów najpożądańszych po cenach przystępnych, i wy- 
borne świeżo palone Wapno. (443— 1-3) 


AARTE STARCZANA 
w LUBIEWEU 


w Obwodzie Lwowskim, 

z dniem 15 maja 1854 otworzone zostaną. 

Dyrekcya Zakładu z zaprowadzeniem wanien porcelanowych i 
lakierowanych, jakoteż kąpieli szlamowych w nowo zbudowanych 
łazienkach, całkiem na wzór zagranicznych, wznosząc, ntwier- 
dziła sławę, z jakićj od dawnych lat hygieniczne źródło Lu- 
bieńskie, nietylko tu, lecz i za granicą ze skutków słynie; — 
nadto zaopatrzyła domy mieszkalne w dostateczne meble, aby 
Szanownćj Publiczności na niczóm niezbywało ; mając zaś wzgląd 
na teraźniejsze czasy, ceny tak na pomieszkaniach jak i na ką- 
pielach znacznie zniżyłą. Prócz tego, będzie mieszkał Doktor 
medycyny w Zakładzie, dobrze z własnościami wód mineralnych 
obznaomiony; postarano się także o wyborną kuchnię i cukier- 
nię po cenach umiarkowanych, « ku rozrywkom i uprzyjemnie- 
niu przebywających gości, sala dla zabaw, buffet, gabinet czy- 
telni i miejscowa muzyka jest zaprowadzona. (3725) 


MIECZYSZCZOÓW 


leżąca w obwodzie Brzeżańskim, mająca 750 morgów ziemi ornój 
e > wazystkiój w jednym przy folwarku położonój ée 
od 20ta lat przez gorzelnią zacilanój, 209 morgów sianożgo", Ą 
morgów pastwisk, 1800 morgów lasu bukowego, greb0%C80> su? 
szowego i dębowego, młyny ntrzema stawkami, tartak | KE? 
kie budynki tak mieszkalne jakoteż gospodarskie zo zbytkiem sta- 
wiane, propinacyą czyniącą 1000 złr. m. k., zaliczki oorocznój sa 
zniesioną robociznę poddańczą 700 złr, m. k, — jest z wolnój ręki 
do sprzedania. Mający chęć kupienia, raczy się udać do rzecznika 
krajowego Adama Cybalskiego, mieszkającego we Lwowie pod 

*/, na dragióm piętrze. - 


(389) 


Sobolewski Konstanty, Redaktor odpowiedzialny. 


, gdyby pomimo jego usilnych 
(424—1-3) 


LIMONADA 
NAWYK 


Gdy dla upowszechnienia powyższego lekarstwa użyłem nazwy 
Limonady gazowóćj, jako więcój znanćj, a szerzące się u- 
życie tegoż Środka pod (oi nazwą odnosi się właściwie do napoju 
chłodzącego — prostajao przeto powyższe wyrażenie, nazwę, 


LIMONADY MAGWEZYOWEJ, 


tojest środka solwującego przywracam—Limonadę zaś gazową 
nie lekarstwu, lecz napojowi chłodzącema zostawiam. 
Cena bntelek jak dotąd po 1 złr., i pół butelek po 30 kr. 

G na czarno i ciemno- blond, 
BEE" Barwniki na włosy nie metaliczne flaszeczki 
po 2 złote ryńs. 20 kr. Orden wyżćj położone środki, urządza 
Apteka pod HHippokratesem w ulicy Floryeńskićj i udzie- 
la informacyi. (1407—2-3) 


as) ŚWIEŻY TRANSPORT ao 


HERBATY 
chińskićj czarnéj, żółtćj i zielonej 
Ve, OT RE ATE Z u 


Czarną od zër. 2 do ir, 9 za 1 funt wagi rozyjskiój, 
i .5 
p twe po złr 6 i po złe. 8 asci Punt Wagi rody jakid 
i i ki podpisanego Handlu z pierwszemi 
w Morkwie on gros z KIACHTĄ hondlojącemi Domami, stawiają 
go w możności zobowięzywania SÉ sea obecnie wysokiego 
karsu monet i wekslów zagranioz0ych), sA powyższych niskich 
con. Herbata bowiem żółta karawanow* A aj po Kä 6, ozyli ru- 
bli sr. 3 notowana, w Warszawie Veiegcckieie, ywa po ro, 5; 
zaś tu po złr. 9 czyli re. Ai: W spe = oe zdro herbata 
karawanowa najprzedniejsza Czarne la a, kosztuje w War- 
szawio rs. 8, a więc vir, 16— n8 TT aen 
W Krakowie dnia 13go kwieto/a : 
Handel pod Firmą, Antoni Hoetzel. 


od numerem 117 wgminio IX. prz 
są, DWOREK Ch Wirsch w Krakowie, 7.40 
8 godnem. mioszkaniom, st»jniami, * wozownią, stodółką, 
= z ogrodem owocowym i worzy”nym, Z ziemią inspekto- 


wą, z polem lub łąką, jast każdego” ici 
dania. Wiadomość Au ege u właściciela w tymże Dworka. 


KAMIENICE A tat Seen edit ja a 


zamian. (371—3) 


«» Apparat gorzelniany «> 


oały miedzi i Logg, najkorzystniój skomplikowany 
na 60 geet tudzież naczynia gorzelniane, 
spusty, konwie, miary i waga docymalna, niemniój kufy i tran- 
sportówki od 140 do 1600 garnoy; wszystko dębowe żelaznemi o- 
bręczami kute, jest do sprzedania we wsi Charylanach oyrkule 


Przemyskim pod Radymnem. 


zupełnie. 


rer VE Z SETS TY 


w Drukarni Czasu. 


l 


czasu z wolnój ręki do sprze- ' 


EŃ 


Nakładem D. E. FRIEDLEINA w Krakowie 
wyszło i nabyć można w Księgarn'ach w kraja i za granicą 
w Warszawie u R. FRIEDLEINA Księgarza 


ulica Senatorska numer 460 


NOWI OGAR, 


czyli Nabożeństwo na cześć świętych Patronów Pol- 
skich, zastósowane do nabożeństwa Kościelnego. 


vo. Btr. XII. — 3/5 na pięknym welinowóm papierze, ozdobione 
piękuą ryciną SS, patronów, — (Cena zdr. 3. Złp. 12. Tal. 2). 


E” dD'T €D Ea 
KSIĄŻĄT I KRÓLÓW POLSKICH 


od roku 900 aż do 1796, 


wraz z krótkim opisem historycznym, tudzież tablicą genealogiozną. 


wydanie drugie poprawne. 
(230) Cena złr. 1. kr. 15. Złp. 5. Ser, 25. 3) 


(369) MP e "mer RH: ee ep (2-3) 


MIECZ Y SZ CEZ ow 


w obwodzie Brzeżańskim, mile od Brzeżan położone, siedemset 
kilkadziesiąt morgów najurodzajniejszćj ziemi ornćj, przeszło dwie- 
ście morgów łąk, tyloż pastwisk i ogrodów, do dwóch tysięcy bar- 
dzo ładnego i zaszanowanego lasu, razem 3095 morgów według 
katastralnego pomiaru obejmujące, z wszelkiemi tak mieszkalnemi 
jako i gospodarskiemi zabudowaniami, gorzelnią zupełnie urządzo- 
ną, znacznym dochodem z propinacyj, trzech młynów i tartaku, 
jest z wolnój ręki do sprzedania; przyczóm znaczna część kapita- 
łu przy gruncie pozostać może. Bliższą wiadomość powziąść mo- 
żna w Zarszynie, obwód Sanok. 


Do Szanownych Redakcyj Gazet. 


Londyn 17go marca 1854, 
Niczego mniój nie pragniomy, jak ograniczenia wolności druku, 
która w tak potężny sposób przyczynia się do rozkrzewiania oświa- 
ty i podniesienia materyalnych interesów ludzkości, przynosząc tak 
Panującym jak ioh ludom nieskończone korzyści. 
Natomiast jest powinaością każdego uczciwego człowieka zapo- 
biegać nadużyciom tój wolności, która upowszechnianiem kłamstw 


i spotwarzeń w błąd wprowadzając, częstokroć niepowetowane nie- 


szczęście zrządza. Co do nas, wypełniamy tę powinność ze wzgle- 
da na kłamliwą broszurę, w którój bezsumienny aptekarz, imieniem 
Alfrod Frickhaeger, pod nazwą: „Revalenta Arabska Da Barrych 
wielkie oszustwo“, jakie 60 stronnio widocznych kłamstw za 8 


arebrników do publiczaćj podaje wiadomości. Przeciw temu bezczel- 


aemu potwarcy, jego spólnikom i nakładoom udamy się do drogi 
prawa, dla wytoczenia im progesu o potwarz, celem ukarania ich 
za obelgi i okazania światu, że Revalenta Arabska niejest fabry- 
katem z wyki, bobu, grochu, pszenicy, winianu potażu itd., ale 
że jako wyborna, zdrowie przywracająca mąka, chorym każdego 
wieku i słabym dzieciom, zasłaguje zupełnie na pochwały dobro- 
wolnie przez cierpiących jej oddawane, zać przez panów ka 
Gries, Gattiker, Wurzer, Shorland, Harvey, Ure, Campbell i ty- 
siące pacyeatów, będąc uznaną za nieomylny Środek lekarski we 
wszelkich chorobach i dolegliwościach, jest nieocenionym da- 


rem natury dla cierpiącej ludzkości. 

Upraszamy wszystkie Szanowne Redakoye, aby po odebraniu 
nioiejszego oświadczenia, zamknęły swoje kolumny dla kłamliwój 
broszury Friokhaegera, końcem udaremnienia jego bezwstydoych 
zamiarów oszukiwania publiczności o 8 srebroików za wierutne 
kłamstwa i spotwarzonia, 


Barry du Barry i Spółka. 


77 Regent Street, 


W obwodzie Tarnopolskim są od dnia tgo lipca 1854 r. 
BEE EN wydzierżawienia trzy FOI,WARKI: Roznoszyniecki, 
Zarubiniecki i Iwaszkowiecki. Bliższa wiadomość we Lwowie u 
adwokata Aleksandra Sękowskiego, (381 —3) 


Z powodu wyjazdn na czas dłaższy za granicę, jest 
do sprzedania para koni gniadych, młodych, komple- 
tnie zdrowych, powozowych, miary blisko 17stćj, 

š 2 Bliższą wiadomość powiąść można przy ulicy Grodz= 
Kéi Nr. 182 na Jezćm piętrze. (386—2-5) 


Wdowa w średaim wieku, trudniąca się prowadze- 

niem gospodarstwa, rodem z Wrocławia, szuka 

4 stósownego zatrudnienia. Bliższa wiadomość pod L. 

392 na 2ém piętrze przy placu Szczepańskim, (396 —2-3) 


W NWYWOBAGZU 


w roku bieżącym otwiera się dnia Igo czerwca, co mając: zaszczyt 
podać do powszechnój wiadomości, Zarząd łazienkowy poczytuje 
sobie za powinność oznajmić zarazem, że zurełnio zaradzono szko- 
dom wyrządzonym przez zeszłoroczną powódź tak badynkom mie- 
szkalnym, jak i drodze do Zakłada prowadzącój, tudzież, że 7o- 
żono starania na dobry stół i dogodne dla szanownych Gości po= 
mieszkania. 


(3:0—2-3) 


(4) 
Obwod. Fizyka 
KOCH 


Z ZIÓŁ, 


154) 
Król. Pruskiego 
DOKTORA 5 


GUKIERKI 


działają przeciw Maszlowi, ehrypee, gruppie, kata- 
cowi itp. Różnią się one nietylko BA zez raain wybor- 
nie działające przymioty korzystnićj, od zachwalanych tak zwa- 
nych karmelków Ottonów, Pate-Pektoralów itp. lecz odznaczają 
się przed niemi szczególnie tóm, że je organy trawienia łatwo 
znieść mogą, a nawet, że przez dłaższe ich używanie żadaćj cięż- 
kości żołądka, żadnych kwasów, ani zamuleń nio'są powodem ani 
© po sobie zostawiają. kb 

Cukierków z Ziół Doktora Kocha w obdłażnich pudełkach wię- 
kszych po 40 kr. m. k.; mniejszych zaś po 20 kr. m. k. dostać 
można we wszystkich miastach Państw Niemieckich; w Kra- 
Kkowie zaś znajduje się skład ich jedynie u p. Jozef Bartla. 


Antons Czapliński zarządzca drukarni. 


= 


